
Oddzielne Nra
Cza* wyohodzi codziennie, wyjąwszy niedziele i dni świąteczne. DOOZtową 

Czasu, o ile zapas starczy, w Krakowie po 10 c., we Lwowie lub z przesywą v
12 o.

24 złr. 
28 złr.

32 złr.

na kwartał
6 złr.
7 złr.

na 1 miesiąc
2 złr. 50 c. 
8”złr.

3 złr.

P r e n u m e r a t a  w y n o i l *
. . .  na cały rok

Pocztą w państwie Auatryackiom ................................................
* a  im" Niemieckiem  ....................................

t • ” , ,ancy*> Anglii, Belgii, Szwajcaryi, Turcyi
i innych państw należących do związku pocztowego   —  , -
P renum era tę  przyj m a je  *ię tylko ort Igo  rto " Hł“ tn ,* ^ ° upraSza się nadsyłać franco  
z pieniędzmi 1 przekazy pienieżne n i prenumeratę i ogłoszenia nie podlegają opłacie
do Admimstracyi Czam  w Krakowie. -  L isty reklamacyjne si§.

pocztowej. -  Listów niefrankowanych nw przyj j 
Rękeplsm ńw  nadsyłanych me zwraoa sif.

8 złr.
w miesiącu. — L is ty

P r e n u m e r a t ę  p r z y j m u j ą :
W K rakowie i Administracya „CZASU", tudzież urzędy pocztowe. Miejscową prenumeratę! 
księgarnia S. A. Krzyżanowskiego, handel Nowakowskiej. — Ogłoszenia _ (mseraty) przyjmuje się za 

nA Piniora wiersza drukiem drobnym (petitowym), za pierwszy raz 10 cent., za każdy następny^ 
o d e s s a n e  (na 3 stronnicy dziennika) od miejsca wiersza uruKien 

cent! za każdy raz. Dołączenia do „C raau** (prospekta, c y r k u l a r z e ,  ogłoszenia

onłata od mieisca w ersza drukiem drobnym (petitowym), za pierwszy raz ±u "“’■w***:
m z  n o  5  c e n t  N a d e s ła n e  (na 3 stronnicy dziennika) od miejsca wiersza drukiem drobnym j o  30 
cent za każdy raz. Oołaczenia rto „Czasu** (prospekta, cyrkularze, ogłoszenia t. P ) P 
sfe z a  cenę 1 złr od 100  egzem, dla zamiejscowych, z 60 cent. od 100 egzem, dla 
mimeratordw — Należytość uprasza się naprzód nadesłać przekazem p o c z t o w y m . N n  

nrzyimuią: w® Lwowie Ajencya „CZASU* w głównym składzie tytoniu Nr. 11 
nrzv ulicv Trvtanalskiei Ł. 4; w  H a r y żn  wyłącznie p. Adam, Rue Clóment 4; (prenumeratę P- 'P y y . % T l ,  . i n n O T M l i r P  U ' 2 o i l n l > a  M M

uurgu, riitUiAliacic mvuvp — -
,ckźt w ^akże w Frankfurcie nad Menem), Rotter & Ćomp. Riemergasse 12.

nauzic. r i »i • j  nłr7 vmv-1 wolonvioi* Czy jcw rzcczywiscisj iruuuu
Ogłoszenie przedpłaty. ^  VSZ

2pi ^ r r ° D: ,L : . r “w,e «»rt u l  iw 5 - ^  mmiaiaterskarbn. Wykazywał kanclerz ^Koanwoso j p  Igkje odroc m teraz zogtani na
do końca Marca „ 5  L a n y c h  k^egoryj podatków, ^yû e Fr*-a^  L a3R nieograniczony. Na zapytanie, czy to prawda, 

-r.tt iwit w naTlHtWlti tego niema. Ciężar na szkoły, nie ucząc mnw , „v„„sa7Bi« nnd tvm waruu-
Od Igo Lutego 
Z przeuyłką pocztową w państwie ima. Ciężar na szzoiy  u ..  , R o s y a  zobowiązała się tylko pod tym warun-

Niemieckiem na Luty ................ marek| ^„o,i M - ik a M r . m e-lk h m  nie WjW "°S«k " w jc h .d o  * 2 ^
Od Igo Lutego do końca Marca 12l a  r> lionów. Nadmienił o P° ze^J?!V . i t „ w  szczu ł wojska angieisaie opuszczą ivanai 

■ /  j  I nopoln tytoniowego, gdyż pod.stek jeslt sbytssczu ^  ^  p| rlamencie, że wieźć ta
  Prenum erata liczy  s i ę tylko  o « | pły. Zapewnił dalej, że nie myśli J ,  L„^.tawv .Mamv. mówił dalei. d

pierw szego do ostatniego d n i a  w mie

IV1V i l l  U ł v  | ł V /d j  1 J  » v i v u  .  * j  |

wojska angielskie opuszczą Kandahar, oświadczył 
x • •• - nie ma żadnej

siącu .

K raków 7 lutego.

* I pły. Zapewnił dalej, że nie myśli usunąć się, m ó w i ł  dalej, powody do mnie-
‘ jak przed trzema laty, gdyż wtenczas y _ y, P ^  ^  at do Merwa samego me dolrze, 

a teraz gotów wytrwać do śmierci w swoim urzęM ’ ta ci0 była przedmiotem porozumiewa*
dzie, z ustąpienia bowiem jego cieszyliby « 9  tylko J e  sprawa j  e
jego przeciwnicy. Ddbritckowi prowa I Punkt ciężkości w sprawie greckiej przeniósł
swoje o cłach,^ale^p musiał się z a j -  się teraz do Berlmr. Już dawniej mówiono o tem,

rz0cz włas ą ę ę ,  g y wreszcie a dzisiejsze wiadomości stwierdzają to z różnych
S X k S S S I ^ y , któryIstron p o n o ,™ , te B ,rthd,omy St. H.laire nehy. 

obciąża gminy a nm lnia państwo. S irotoyl kań- lajłc a te, spra,y  dawna inieyatywę Francji, 
I c l a r ^ i k i  a.po nim prtjm ó.wil. i ,  Falk, ż e U

Wybór posła do Rady państwa a b n m  gmra c ^  sobotę rakobczylyV e ogólne obrady nad n- w tej sprawie, jak to niegdyż uczynił w kwestyi 
3 w f bw dochodów c r L « tw a ,| , _____   „.nniim la phflrnirtn» Tnim ' u, tui mierze

rozpisany został na d. 17 marca.

Rozprawy w wiedeńskiej Izbie deputowanych I dzy na Szląsku. 7adowoleniem, że I pośrednictwa tego odmówić ,'k iedy ndający się
nad ustawą przeciw lichwie, postępują nader po- Nordd. allg. Ztg zaP'®nJ® z 7Wolenników no- teraz do Konstantynopola poseł angielski Goe- 
woU. Odkąd zebrała się Rada" państwa po Świę- coraz więcej przybywa obrócił podróż swą na Berlin. Panuje z tegc
tach Bożego Narodzenia, zatem od 18 stycznia, wej ustawy o cechach, szczegó j powodu powszechne mmenaanie, że w czasie po

Przegląd Polityczny.

Znamieniem to prawdziwej wyższości, że wszy
stkie odcienia opinii przed mą pochylić się “ nsz^  
Prasa polska Poznania, W a r s z a w y  i Lwowa, t a k  

często między sobą różna złożyła zgodny hołd no- 
m a r s z a ł k o w i  Galicyi. Niema ant jednegowemu

dotychczas*5 nie uporano się jeszcze z ustawą ó I kcdzmlniczej. . nnriarnentn noszą się z I bytu Goeschena w Berlinie zawartym zostanie ści, jak stajnie, składy i t p. y  g  p
kilkunastu paragrafach, z których niemal każdy Postępowi deputowan P . y adek na kompromis między różniącemi się jeszcze dotąd darskie. (G. d.
daje Powód do żywej dyskusyi. Nie składamy w myślą zWerama_ m i ę d z y egi n.Ldaniami mocarstw, a wtenczas łatwiej hędzię 
tej mierze winy na prawicę, bo przewlekanie dy- dyety dla członków swoich, p Ukłonić tak Grecyę jak Turcyę do przyjęcia woli1
skusyi widocznie jest ze strony lewicy, której stawie. europejskiej; opór ich bowiem czerpie swe siły
członkowie mogli byli w komisyi to wszystko wy- , . „„„„.u „Uwaliła w so- a nawet całą możność istnienia jedynie z przeko-

s i S S L M B  ■ s s a a  p
dj.b.ąy.1, m . c j  budże. me rjchto pmjjdm. 3 S S i  5 r t 5 T *  a S S l J * ^  U * S

pro- znów na jaw dawny projekt oddania Grecyi wy-
v *« jwą/uiaojw .. r — ^---------- . . . .  , spy Krety w zamian za obiecane jej części hpirn
nońci. Komisya budżetowa uchwaliła już w prze- jeaiu. rA„nnp„„in r_i,a 0brady nad ustawą i Tesalii,— projekt, który daw n ie j p rzy p isy w a n o

upadkiem gabinetu Auersperga stracił wszelkie tym przedmiotem 
" _ b .  i:j  Imwnm mloiniA Bndżet francus,  upadKiem B .S i'.t7rióM k i mtotałentwa woj»y obltaonyl W  ważnej .praw ie podatku od budynków

n f i S K  U *  W . * ,  przedmiotem I jest na r .1882 u . M  - J - a  w e g n i e  co do ^projekta
zaufania, 
na

ania. I dlatego też, szczególnie ze względu szło o 161 milionów mniej ni* w r o ta  VW»+ podatku, wniesionej przw  rząd w  Izbie

“P™wL ! l u S u .”? i-■ IS ?  i m a K . l “ S J S ,  «  w rokn że-1 /'h tó ^ T lfgłym, rozprawy tegoroczne są wielkiej wagi, I ludzi i 113,000 koni, prawie tyle, 
zwłaszcza, że tym razem deputowani wszystkich I szłym. i
frakcyj prawicy korzystali ze sposobności, aby I Artykuł Rtpiihhque °„nów uchod 7.ićl '
bronić ministerstwa od nipaści przeciwników i przednim przeglądzie mó̂ wiliiS j) ™ #)rB

OODltaiejszej. 1 fania danego rządowi z powodu obrad nad inter-1

Już podczas zamykania klasztorów we Franeyi J pelacyą Prousta.

Podatek od budynków.
I.

Projekt do ustawy o podatku od budynków 
wniesiony przez rząd na pier*8*6™ z” *z posiedze
niu Izby posłów dnia 30 listopada 1880 r. za wie

czynszem, projekt zaś obecny wymaga oprócz te
go, aby i połowa części mieszkalnych podobnie 
była użytkowaną. Jakkolwiek w uzasadnieniu jest 
)owiedzianem, że dodatek ten odnosi się do czę- 
ści mieszkalny- h w domach wynajętych, to za
wsze pozostanie on wadą ustawy, gdyż może zajść 
wypadek taki, że albo połowa wszystkich czę 
ści mieszkalnych w miejscowości jest wynaję
ta a gdy się zliczy domy, w których mieszkają 
czyoszownicy, okaże s ię , że większa połowa 
domów tćj miejscowości zamieszkaną jest 

rzez samych właścicieli; albo też zajdzie wy
padek odwrotny, że w połowie domów w szjst  
kich mieszkają czynszownicy, po zliczeniu zaś 
części mieszkalnych, czy to domów przez nich za 
mieszkałych, czy domów tej miejscowości wogóle, 
tylko mniejsza poł.iwa części mieszkalnych pozo
staje w użytkowaniu lokatorów. Pytania więc, czy 
w jednym lub drugim podobnym wypadku mą ca- 
a dotycząca miejscowość podlegać podatkowi 

czynszowemu, nie rozwiąże żadne rozporządzenie
wykonawcze. ,, ,

‘Że w kategoryi pod a) mają podlegać wszyst
kie budynki i ich części podatkowi czynszowemu 
est rzeczą słuszną, gdyż w miejscowościach tycn 

zwykle bywa czynsz za stajnie, składy, sklepy 
t. p. wyższym, niżeli za pomieszkania ; projekt 

nie znosi jednak przepisu niesprawiedliwego, że 
właściciele domów w miejscowościach pod b). o- 
treślonych mają również opłacać podatek czyn
szowy nie tylko od pomieszkań wyłącznie przez 
nich zajętych, ale i za własny użytek innych czę-

pisms, któreby wobec wypadku nominacyi me 
uchyliło czoła z uznaniem zasług i wysokich przy 
miotów Dra Zyblikiewicza, z wyrażeniem nadziei 
jakie on na nowem stanowisku budzi dla przy

krążyła w Paryżu pogłoska, że nuncynsz apost 1- Telearanh dowiaduje się, że Parnell po- ra postanowienie objęte w projekcie
ski Czacki odwołanym zostanie. Mniemano bow , j zaniechać dalszego oporu przeciw ustawie poprzedniego z ©oprawkami nc ** 0Dp . ^  t n
i .  - i .  bedzie o .  mógł z »  ztrzym.ó M  J S P ’S S  DO «ch J le n in  tej n .ta - ll.b , w r. 1876 w drzgiem « « .  J ™ * ” ?dzie on mógł się n B z y i w o n - itodb, cb „yjątkowycb po ncbmlenin tej neta- izbę w z 1816 w nragieni ,

wobeo pompowania rządn. « '  d m g i z m  czytnnin. Nie zgadze się to jednak zortał dotąd powszecbme s i  stano.-
nnnoynsz. tO a a c b i e g o  do ^ tersbag I „ j rzeCzonem. do p n m gn  jętym0 • Mposobienierjs SLar•-*-w* z ż

S  « ^ " S S L #. y ^  k s s a  sfer-.

swojem
wysyłają nuncyusza 
Wszelako
m isyi, bo -----------  .
miała swoich reprezentantów przy
tolickich.

na wieczorze. Mowa 
mamy przed sobą w

piątkowa ks. Bismarka , któ^  pisma g ^  w ię*|eniu - dy pospolitym zbro- dotychczas nie mamy żadnej ° F ^  /  .
•zz-utjt Pr*cu «  całej osnowie zajmuje dwieH ^  m nie odmawiają widzenia się z osobami wych budowlach, a jeżdi ze źdf nie w I  11
trzecie części Nordd. allg. Ztg i daje się z tr“' | d, ‘ J .  • h odwiedzić, a pamiętamy, że słynny I wszy ustęp § o, § 8 i P1? v dotychczas o-
d n o ś c i ą  p o w t ó r z y ć  c h o c i s ż b y  w  głównych zarysach; I chc . . .  gj n0dawał za zaginionego I tegoż projektu jest nowością .  ..„i,.ia}0by
kanclerz bowiem nie m W V  jednym dmiym przed- owzc,.^ w w ,>  b o .ią z W y c h  prz.pi.6w
miocie, ale jeśli wolno użyć togo słowa, nie jestI licnDorna, p JJ . • Iwłaściwićj ustawę tę nazWm„.„i„ Vnrarlhprffu
5 3 T S  ai t r ?ŁdałJk a ’ t0 C,u-FranCUZi tZ0Wią ° Z  ZieS ś 3mafą° się toczyć dalsze obrady w Izbie niż- od budynków li tylko *  J ?  j ’Cferni0wcach. sene, w której jest wszystkiego po trosze: od- Dziś mają się uczyo u» , r o 7«nrci- Trveście. noczęści w Zadarte
prawa dana p r z e c iw n ik o m  i  n a c e c h o w a n ie  re fo rm y  szćj parlamentu angielskieg . T r la n d v i Pre- gdzie istniejące przepisy °gólne ^
handlowej i reformy finansowej, oraz ustawy ase- wadzeniu ś r o d k ó w  przymusowych w Irlandyi. Pr S ^  ,ęi nje 0bowiąznją. ..
kuracyjnej dla robotników, ale nie ma jednego ciągu, ze* Izby, upoważniony przez parlament na wnto- pełniie ^  mowio b dąCy wypowiada główną

s b;i.*Lknidod«ej ■»***»•Wró I s t Ł s s r  » . 11*» w?-
J z „w, Riehtor zloi \

O d wielu lat p  d

Irlandyęaowv konserwatystów stoi w sprzeczności z pro-1 jeśli 
_ . L m kanclerza i żądał wyjaśnienia, jak rze-linne

tego patentu, spisywano takowe ściciele

raz działa nad s c e u u , w8zechwładzy * pań 
interesów i i j ^ t ó w  w ę * .  "  b kJ  *

uwięzienia dzisiejszych naczelników Ligi, wiadającą stosunkomheim AUen jakby 60 lat praktyw razie
doświadczeń i prze-

nsrzekania!
budynków na po

stwa
nowy „ j________ _
pozornie kanclerz dąży do a “podwyż-1 landzki7h"‘r z b r e r a X “skła'dek''na“ wsparcie wy-1 tak dzieli się więc po_R fela
ciężarów. Zawsze sypie °n 1o l dzie tak długo, gnanyeh dzierżawców irlandzkich. datek A )  czynszowy, ^) y  - podlegai
sza podatki a stan ten trwać będziei ^  ^  W Edinburgu zaszły w piątek w nocy jakieś Do A ). P o d a t k o w i  czynszo ją p g
aż lud zniechęcony zwali całą 5 & | napady w pobliżu komory celnej. Sprawcy napa wszystkie budynki . . wośc>ach wyraźnie wy

Sei. którzy cheinii nHnL.nń ..„ u . mi»ii hvćl a) położone w miejsco . Ł Ł prowincyonal

wszy 
budyń 

części mie 
końcu

punk? {“o spodziewał, iż znajdzie się , ?  Iodmowy czym rząd odpowiedzialnym za skutki, szkalnych wynajętą j miejscowościach tylko 
bożenift w z^odzie z Richterem. Za Powód . G ubernator odmówił wydania i wysłał kompanię c) w wszystkich i y całości) jnb w CZ(?śd są 
ckie wschodnich Prus podawał me cla niemie I , kraj0wego z trzema działami do Praszny.lowo budynki, które wyjątkiem domów, które
Rosvî  Z ”9*’ lecz nieurodzaj w wielu okolicach wojska krajo Iwynajęte za ^ Z T n J  s oz^ci mieszkalne i
— . i ’ ?z PodwyżsMnie ceł w Rosyi. Podatek! donoszą do ?  G on. z Londynu d. 3 0 1 me obejmują wj? J takie  przez właściciela.

-1 0 /q jest uciążliwy, jeśli grunt jest obcią: 4 Jak. ” . dobvcie Geok-Tepe było wydarzeniem Iw części zam ie8zkM e®?dsiernika 1849 nakładał 
i • i, ?  * wtedy musi rolnik upaść. Jeśli ubogi I stycima, J  Anglii- L odpowiedzi, jaką lord I Patent ces. z l^g P miejscowości, gdzie

człowiek opłaca się krwi* służąc w wojsku, z a t e m  przewidzianem w A g  rosyjskiego względem podatek czynszowy tf1110.”* . « wynajętą jest za 
powinien być już l o b y  ôd podatku, l  opodatko- Dufferin odebrał od rządu^c wschód w Azyiljrzynajmnićj połowa „domów wynajętą je
wanle zaczynać Bię ma tjm, g d z i e  kapitał zaczyna się | zamiaru rozszerzenia g

szłości kraju. , „
Pierwszy Dziennik Poznański w obszernych 

wagach ocenił fakt nominacyi; oto główne ustępy 
artykułu: „Jesteśmy przekonani, że ten wybór ce
sarski zostanie przyjętym z wielkiem zadowolę 
niem w Galicyi, a w innych ziemiach polskich o 
budzi radość, że w takie dzielne i energiczne rę 
ce dostał się ster zarządu autonomicznego Gali 
cy i.. Takiego męża śmiałej inieyatywy, takiego 
sprężystego kierownika, który umiał zawsze chcieć 
i umiał to co chciał przeprowadź ć, postawiła 
wola cesarska na czele autonomicznego zarządu 
Galicyi. Marszałek Zyblikiewicz jest, jak .tracie 
się wyraził Czas istną antitezą mjakości i mier
ności A takiej właśnie osobistość i potrzeba było 
na śttnowisko marszałka krajowego w Salicyl. 
Marszałek Zyblikiewicz dokaże tego samego w ad 
ministoacyi autonomicznej, czego dokazał w ad- 
ministracyi miasta Krakowa!.. Wsparty na nie
wzruszonej podstawie łaski i sympatyi monarchy, 
a wiedziony swą znaną energią mepozwoh p. 
Zyblikiewicz, aby za jego rządów chociaż najdro 
bniejsze z praw krajowych uromonem zostało. 
Bodajby nowy marszałek zyskał niebawem takie 
zaufanie Rusinów, jakiem się cieszy u Polaków 
a korzystając z tego znnfama, zdołał przekonać 
Rusinów galicyjskich o tej niezawodnej prawdzie, 
że rozwój ich narodowej odrębności tylko w Po
lakach znajdzie swych szczerych i życihwych o- 
piekunów, a nie w centralistach wiedeńskich, ani 
w panrosyjskich agitatorach.. Ograniczymy się—  
kończy Dziennik Poznański na przesłaniu p. Zy- 
ilikiewiczowi życzenia, aby i na nowem stano
wisku towarzyszyło jego pracom to samo powo
dzenie, które go dotychczas nigdy me opuszczało^

Z niemniejszem uznaniem, co Dz«c>w^, wyraź, 
się Kuryer Poznański w uwagach w łasnycbiko- 
esnondencvach z Krakowa o nowym marszamu.

M ie ZybUkiewicza zdobyło soMe rozgos i m 
rok w Warszawie, to też dzienniki tamtejsze idą 
na wyścigi w objawach radości z powodu nomi
nacji marszałka. W szpaltach warszawskiego< Echa 
najpierw wymieniono kandydaturę Dra Zyblikie- 
wicza na urząd marszałka, a dziennik ten od po
czątku wakansu krzesła marszałkowskiego wyra
żał gorące życzenie, aby prezydent Krakowa ujął 
w dzielne swe rece ster autonomii kraju. To też 
w liście ,.Z Krakowa i Galicyi“ korespondent po
wiada: „Kandydatura, za którą wasz dziennik od 
początku przemawiał, zwyciężyła, a byłoby rzeczą 
zbyteczną, pisząc do Echa, oceniać przymioty pn- 
iliezne nowego marszałka Galicyi Mogę wam tyl
ko zaręczyć, że tym razem niesprawdza się przy
słowie nemo propheta in patrta, bo cała 
przyjęła z ogólną radością i uznaniem nommacyę 
Dra Zyblikiewicza marszałkiem w przekonaniu, ie  
burmistrz krakowski postawiony 
stracyi kraju, otworzy nową erę. W najbardziej 
arystokratycznych kołach panuje zupełna zgoda 
na tę zasadę, że prawdziwa arystokracya odradza 
się wtedy tylko, gdy umie przybierać ludzi znako
mitych i mężów zasługi, jak to s,ę dzieje w Anglii. 
Przykład Disraelego naczelnika torysów i odno
wiciela o f the old England da się tu poniekąd za 
stosować, bo Zyblikiewicz, chociaż do żadnego 
nie zalicza się stronnictwa, stanowczo jednak ma 
barwę konserwatywną i idzie ręka w rękę z tern 
co w kraju łączy arystokracyę imienia z arysto 
kracyą zasługi"---- Ujemne strony tej nominacyi 
upatruje korespondent Echa  jedynie „w ubyt
ku takiego posła na ławach sejmu, jakim był 
Zyblikiewicz, w każdej materyi zawsze przygo
towanego , gruntownie z nią obeznango, niezró
wnanej przytomności i łatwości słowa. Dość spój 
rzeć na sprawozdania sejmowe z dwudziestole
tniego okresu, aby jego nazwisko spotykać na 
każdej karcie i w każdej dyskusyi. Drugą stroną 
uiemną nominacyi marszałka jest strata takiego 
prezydenta jakim był Zyblikiewicz dla miast 
Krakowa." Wreszcie korespondent Echa konc y

owami: „że Galicya może dziś na seryo myśleć 
poprawie swych wewnętrznych stosunków, gdy 

Zyblikiewicz marszałkiem kraju a Dunajewski 
ministrem skarbu."

Korespondett Gazety Polskiej z Galicyi podaje 
obszerną biografię nowego marszałka i mówi mię- 
pzy innemi: „Ze wszystkiego com powiedział wy
żej, można więc śmiało twierdzić, że wybór Zy
blikiewicza na marszałka jest niewątpliwie naj
lepszy z tych, jakie były możliwe, i że ma
my najzupełniejsze prawo spodziewać s ię , że 
p®d energicznym i umiejętnym zarządem jego, 
autonomiczne sprawy nasze pójdą raźnym torem; 
że zaprowadzi ład i porządek administracyjny, 
weźmie inieyatywę w wielu sprawach pożytecznych 
i przyprowadzi je do pożądanego rozwiązania. 
Niezależność charakteru i śmiałość stanowiąca 
wybitną jego cechę, jest rękojmią, ze potrafi za
wsze utrzymać godność kraju wobec rządu, q u £  
tiendra haut le drapeau national i nte pozwoh 
na najmniejsze nawet uszczuplenie praw i swodou
narodowych." . .

Nie chcąc przedłużać cytat mniej więcej po - 
bnej osnowy pomijamy głosy innych dzienników 
warszawskich w tym samym odzywających się

^ ^ d z ien n ik a ch  lwowskich, jak wiadomo, antycy
powano ogłoszenie nominacyi nowego marszałka. 
D z i e n n i k  Polski oświadczył, „ie jakkolwiek ży
czył sobie ks. Jerzego Czartoryskiego na marszał
ka, zamianowanie szanownego prezydenta krakow
skiego na tę godność, może w wysokiej mierze 
zadowolić opinię publiczną przeważnej części spo- 
eczeńetwa naszego. Niepospolity talent admini

stracyjny, energia, rzutkość i rządnośc. odznaczali 
ego męża na stanowisku, które dotychczas zaj

mował w autonomii krajowej. Inicyatywa zaś w po
mysłach, odwaga cywilna i niezawisłość charakte
ru, cechowały jego karyerę parlamentarną w pra
cach organizacyjnych sejmu. Człowieka takiego 
postawić na czele kierownictwa władzy kraju i od
dać mu ster sejmu, jest w naszych stosunkach rze
czą wielkiej cen y ... W stosunkach z rządem no
wo mianowany marszałek, jak tego w wielu wy
padkach d ii dowody — n. p. w ważnej sprawie 
funduszów indemnizaiyjnych — będzie otwartym , 
śmiałym i ze wszystkiemi sprawami fachowo obe
znanym orędownikiem interesów kraju. Szczegól
nie teraz, kiedy i-iteresa ekonomiczne wymagają 
więcej niż kiedykolwiek sprężystego zastępstwa, 
musimy marszałkostwo i ewentualne rządy Dra 
Zyblikiewicza powitać sympatycznie, jako gwa- 
rancyę skuteczniejszej pracy . . .  Urzędowanie Dra 
Zyblikiewicza nie będzie bez kolców, ale może on 
liczyć na poparcie wszystkich . kraj szczerze ko
chających a wolnych oa egoizmu ludzi .

Wyrazy radości, jakich z powodu nominacyi 
marszałka Gazeta Narodowa z swej strony także 
nieszczędziła, zmuszeni jesteśmy pominąć, gdyż 
Gazeta zaskoczona tą wiadomością popadła w kon- 
fuzję i tyle do pochwał dla nowego marszałka 
dodała bajek o jakiejś wrzekomej opozycyi prze
ciw temu wyborowi, że tylko znów puściła wo
dę na młyn N. f r .  Presse.

Pismo Nowiny we Lwowie z powodu nominacyi 
nowego Marszałka mówi:

„Z niecierpliwością wielką, z wysokiemi w je 
dnych kołach nadziejami, a pewnym rodzajem 
złośliwej ciekawości w innych, oczekuje kraj pier
wszych kroków nowego marszałka. Zbyt wyra
zistą jest on osobistością, ażeby mógł być mar
szałkiem malowanym — a piętno tej indywidual
ności jego wybije się niewątpliwie na tem wszy- 
stkiem, co w administracyjnym i ustawodawczym 
lierunku pod jego przewodnictwem zdziała Wydział

A reszc ie  redaktor Przeglądu lwowskiego tak się 
wyraża: „Dr. Mikołaj Zyblikiewicz zamianowany 
został marszałkiem krąjowym. Podajemy tę wia
domość z szczerem zadowoleniem, pomimo to, że 
pismo nasze było czasami zmuszone występować 
irzeciwko szanownemu prezydentowi miasta Kra- 
cowa. W tej chwili jednak pomijając wszelkie 
różnice zdań w szczegółach, widzimy tylko fskt 
samej nominacyi i szczerze się zeń radujemy. P. 
Zyblikiewicz jest tym, co w najlepszem słowa 
znaczeniu nazywamy homo novus. Wzrósł on tyl
ko własną pracą, tylko z własnćj pracy i indywi
dualności, wysnuł szereg znakomitych zasług, sło
wem : czem jest i co zrobił, a jest człowiekiem 
znakomitym i zrobił dużo, wszystko to zawdzięcza 
sobie samemu. Wiadomo i to, że zasobami chara
kteru i ducha wyszczególnia się między bardzo 
znakomitymi obywatelami naszej prowincyi, a je
śli są tacy, którzy pod innemi względami równają 
s,ę z nim, mniej niezawodnie znalcść można ta
kich, którzy i w tem porównać się z nim mogą, 
że wszystko tylko z siebie mają i przez siebie 
zdobyli". h

Oto świadectwa uznania i nadziei z różnic 
stron Polski i z różnych stanowisk. Jeśli na™_.  
śmy marszałka krajowego na istne cenzur _ ^  
w tym szeregu cytat, to nie dla pochwały d ^  
klamy, których nie potrzebuje, ale na zdobyć 
społeczność i publicystyka p o lsk ij zag}ugę i
na jednomyślność, gdy spotyka r 
kierowniczą dla kr*ju siłę-

K0RESP0NDENCYA „CZASU
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/8Si Niema jeszcze dotąd podstawy nawet do 
p r z y p u s z c z e ń  o terminie zwołania sejmów a po
g ło sk a  w s k a z u j ą c a  kwiecień jako prawdopodobny 
termin jest na razie tylko kombinacyą całkiem 
p ryw atną- Mimo to jednak Wydział krajowy za
czy n a  j u ż  przygotowywać projekty dla przyszłej 
sesyi- A pośpiech ten jest zupełnie uzasadniony, 
bo w ostatniej chwili niemożliwem byłoby opraco
wanie całego matery&łu, który pozostał z zeszło
rocznej sesyi i uzbierał się w ciągu roku. Niektó-
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re projekty niezałatwione w poprzedniej sesyi zo
staną ponowione bez zmiany lub tylko z małemi 
modyfikacyami. Do rzędu takich projektów należy 
zeszłoroczne przedłożenie rządowe o zbiorowych 
kasach zaliczkowych, które wskutek powziętej już 
nchwały Wydziału krajowego wejść ma do Sejmu 
jako jego wniosek. Do tej aneksyi Wydział kra
jowy ma wszelkie prawo nietylko z tytułu inicya- 
tora ustawodawczego, lecz także z powodu, że o- 
wo przedłożenie rządowe zostało przed dwoma la
ty opracowane za współudziałem jego delegatów. 
Zanim Namiestnictwo wypracowane przez siebie 
przedłożenie odesłało do Wiednia dla uzyskania 
aprobaty przesłało je było Wydziałowi krajowemu 
z formalnem zapytaniem o opinię. Wydział kra
jowy wydał korzystną opinię zaznaczając, ie  insty- 
tncya zbiorowych kas pożyczkowych w połączeniu 
z projektowanym krajowym zakładem hipotecznym 
znakomicie wpłynąć może na poprawienie stosun
ków dobrego kredytu. Ministerstwo mimo tej opinii 
długo wahało się, czy samo ma wnieść ten pro
jekt lub pozostawić inicyatywę sejmowi. W końcu 
rząd zdecydował się na pierwszą drogę, ale zanim 
przedłożenie dostało się do laski marszałkowskiej, 
już dni sesyi sejmowej były policzone. Komisya 
bankowa otrzymawszy tak ważne przedłożenie 
chciała koniecznie bodaj częściowo je załatwić tj. 
bodaj przygotować teren dla przyszłorocznej ko- 
misyi. Brakło czasu i na to, bo wiadomo jak in- 
tenzywnie pracować musiał Sejm w ostatnim ty
godniu, aby dojść do ładu z przedłożeniami fiaan- 
s wemi i dwoma budżetami. Zgubił się tedy pro
jekt rządowy w całym stosie spraw niezałatwio- 
nych, nawet nie tkniętych i tylko z dzienników 
dowiedziała się o nim publiczność pewnych szcze
gółów. W tym roku wejdzie on wcześnie do sejmu 
i niezawodnie znajdzie przychylne przyjęcie a w 
dalszej konsekwencyi doczeka się takiego traktowa 
nia na jakie zasługuje.

Bodaj w kilku wierszach zaznaczę tutaj cel i 
dążność tego przedłożenia. Celem zbiorowych kas 
pożyczkowych jest według § 1 łączyć istniejące 
kasy pożyczkowe dla gmin, względnie fundusze 
dobrowolnie przez gminy na ten cel ofiarowane i 
zaprowadzić uregulowany zarząd takowych a przez 
to tworzyć dla kilku gmin połączonych fundusze 
na udzielanie pożyczek miernie oprocentowanych. 
Do korzystania z kas zbiorowych byliby uprawnie
ni : 1) Właściciele mniejszych gruntów w miastach 
i po wsiach w tym przedewezystkiem celu, aby 
mugli spłacać długi hipoteczne zaciągnięte przed 
wejściem w życie ustawy o kasach zbiorowych 
w swoich zakładach kredytowych pod uciążliwemi 
warunkami; 2) gminy, co do których projekt za
strzega że pożyczki służyć mają na cele gminne.

Zbiorowe kasy pożyczkowe powstawać mają 
przedewszystkiem przez dobrowolne przystępowa
nie gmin, które posiadając własne kasy pożyczko
we, oświadczą się na podstawie uchwały gminnej 
z i otowością przenieść zarząd odnośnych fundu
szów na organa ustawą postanowione. Także i gminy 
nie posiadające własnych kas pożyczkowych mogą 
przystąpić do związku kasy zbiorowej, jeżeli się 
zobowiążą złożyć na fundusz kasy kwotę, która 
dorówna przynajmniej kwartalnemu podatkowi 
gruntowemu w gminie opłacanemu. Do związku 
kasy może być przyłączona także gmina, której 
własna kasa pożyczkowa tak jest administrowana, 
że wskutek nierzetelnego lub wadliwego zarządu 
nastąpiła strata znacznej części funduszów, albo, 
że pożytecznej czynności dla ogółu gospodarzy 
spodziewać się nie można. Takie przymusowe przy
łączenie wymaga potwierdzenia namiestnictwa, 
w porozumieniu z Wydziałem krajowym. To osta
tnie postanowienie najwięcej raziło ministerstwo i 
głównie przyczyniło się do długiej zwłoki w wnie
sieniu projektu z charakterem przedłożenia rządo
wego.

Zakładaniem i organizacyą zbiorowych kas 
pożyczkowych kierowałby Wydział krajowy przy 
udziale wydziałów powiatowych. Wydział krajo
wy tedy miaiby wyznaczać kaiom miejsce siedzi
by, wskazywać bliższe warunki zabezpieczenia, 
ściąganie albo p.zemiany wierzytelności.

Następujące fundusze wpływać mają do zbioro
wej kasy pożyczkowej: 1) fandusze i wierzytel
ności bas pożyczkowych do związku wcielonych;
2) wkładki i wierzytelności powyżej wskazane;
3) kary dyscyplinarne, nakładane na członków 
zwierzchności gminnej; 4) zaliczki zwrotne, udzie
lane przez Wydział krajowy bądź bezpośrednio 
z funduszu krajowego, bądź za pośrednictwem za
kładów finansowych; 5) pożyczki innych osób, 
które nie mają charakteru wkładek oszczędności. 
Za zezwoleniem rządu może jednak Wydział kra
jowy upoważnić kasy zbiorowe do przyjmowania 
także wkładek oszczędności na książeczki od 1 
do 50 złr.

Zarządem zbiorowej kasy pożyczkowej zajmnje 
się osobny wydział, złożony z pięciu członków i 
dwóch zastępców. Jednego członka zarządu mia
nować ma władza polityczna, jednego Wydział 
krajowy na trzy lata, resztę członkow i zastępców 
wybierają gminy, należące do związku. Wydział 
krajowy mianuje dla każdej kasy zbiorowej dy 
rektora, jego zastępcę i rachmistrza; pierwszych 
dwóch z pomiędzy członków wydziału kasy. W ka
żdej gminie do związku należącej funkeyonować 
będą mężowie zaufania (3, 6 lub 9), którzy peł
nić będą obowiązki taksatorów (cenzorów). Jednę 
trzecią część mężów zaufania mianuje Wydział po
wiatowy, dwie części wybiera rada gminna. Na 
czelnik gminy jest z urzędu mężem zaufania.

Pożyczki mogą być udzielane tylko gminom i 
właścicielom małych gruntów gmin, które należą 
do związku kasy. Kredyt jest osobisty. Wykluczo
nym jest od pożyczek: 1) kto karany był za zbro
dnię lub przekroczenie z chęci zysku, a to na 
czas 3 la t ; 2) kto się oddaje nałogowi pijaństwa; 
3) kto notorycznie trudni się lichwą; 4) kto po- 
życzońe z kasy zbiorowej pieniądze pożyczył da
lej z zyskiem dla siebie. Wysokość pożyczki wy
nosi 10—150 z łr.; w razie, jeżeli chodzi o spła
cenie dawnego dłngu hipotecznego może być pod
wyższona do 500 złr. Wyższe nad 500 złr. poży
czki mogą być tylko gminom udzielane. Pożyczaj 
do 150 złr. mają być spłacone do lat 3, wyższe 
najdalej do lat 10. Wysokość stopy procentowej 
oznaczać ma Wydział krajowy od czasu do czasu 
dla każdej kasy zbiorowej. Z czystego zysku 80% 
idzie na utworzenia własnego funduszu zapaso
wego, reszta zaś na pomnożenie funduszu zakła
dowego.

Nadzór nad kasami należy do Wydziału krajo
wego, który działać ma za współudziałem Wy
działów powiatowych. Rząd czuwać będzie przez 
swoje organa nad bezpieczeństwem wkładek o- 
szczędności. O rozwiązaniu kasy orzeka Namie
stnictwo w porozumieniu z Wydziałem krajowym. 

Jest to zarys postanowień, wystarczający do

wyrobienia sobie opinii o charakterze projektowa
nej instytueyi i jej użyteczności.
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(§§) W sposób lakoniczny, bo telegrafem, do- 
niósłem wam wczoraj, że fundusz krajowy dopeł
nił swojego drugiego zobowiązania wobec rządu, 
zwracając ów milion w obligacyach indemnizacyj 
nycb, które Wydział krajowy przed rokiem otrzy 
mał z kasy rządowej wskutek najwyższego po
stanowienia Cesarskiego na opędzenie bieżących 
wydatków krajowych. Żebyście nie myśleli, że stał 
się jaki cud pieniężny, że np. Wydział krajowy 
znalazł u siebie bogatą żyłę złota, która pozwoliła 
mu naprawić stan finansów krajowych w oka
mgnieniu, pospieszam wyjaśnić rzecz bliżej. Fak
tem jest wprawdzie, że rząd otrzymał przedwczo
raj napowrót obligacye indemnizaeyjne imiennej 
wartości 1,000,000 złr., ale z drugiej strony fak
tem jest także, że co do fanduszu krajowego 
zwrot ten bynajmniej nie jest synonimem nmorze 
nia długu. Jest to tylko częściowe umorzenie, po
łączone z konwersyą reszty długu w sposób, który 
wśród obecnych stosunków był bardzo pożądany. 
Rzecz tak się przedstawia: Wydział krajowy zlom- 
bardował w r. 1880 pożyczone obligacye indemni- 
zacyjne w tutejszej Kasie Oszczędności za kwotę
750.000 złr. Z pożyczki zaciągniętej w grudniu 
w Banku krajów koronnych można było poświęcić 
na wykupienie obligacyj tylko około 90,000 złr., 
bo z pożyczonych 600,000 złr., pół miliona złożył 
Bank w kasie rządowej, jako zwrot udzielonej 
krajowi pożyczki na zasiewy, a nadto potrącił pół
roczny procent z góry w myśl stypulacyi skryptn 
dłażnego. Ta reszta pożyczki w połączeniu z pie
niędzmi, które już w ciągu grudnia wpłynęły od 
włościan tytułem zwrotu pożyczek na zasiewy, o- 
raz w połączeniu z nadwyżką, którą zawdzięcza 
się pomyślnemu o tej porze wpływowi dodatków 
krajowych, złożyła się na kwotę ćwierćmilionowa, 
którą można było zwrócić Kasie Oszczędności. 
Resztę długu (500,000 złr.) zabezpieczył Wydział 
krajowy lombardem papierów wartościowych, które 
posiada fandusz propinacyjny, i w ten sposób dało 
się wykupić zastawione obligacye indemnizaeyjne.

Jakaż korzyść wypływa z tej konwersyi? Po
minąwszy fakt, że wskutek upływu terminu pier
wotnego i upominania się rządu o zwrot obligacyj 
mdemnizacyjnych, konwersyę taką koniecznis prze- 
jrowadzić nakazywała punktualność w dotrzymy
waniu zobowiązań, pominąwszy dalej okoliczność, 
że zawsze jest lepiej być sobie samemu dłużnym, 
aniżeli komu innemu, tj. mieć w lombardzie wła
sne papiery, aniżeli obce, pominąwszy wreszcie i 
to, że zniżyć dług rzeczywisty z %  ua ł/a milio
na, stanowi niezawodny sukces finansowy, — po
minąwszy, powtarzam, to wszystko, chcę położyć 
cały nacisk na najważniejszą stronę faktu, na ko 
rzyść polityczną. Wskutek zwrotu pożyczki na za
siewy i owego miliona w obligacyach indemniza 
eyjnych, faktycznie kraj dziś wolny jest od tych 
przykrych zobowiązań finansowych, które potrze
bami zmuszony przyjąć musiał przed rokiem po
mimo złośliwych, czasem nawet niegodnych inter- 
pretaeyj tego interesu ze strony stronnictwa wier- 
lokonstytucyjnego. Przedstawiano przecież w swo
im czasie rzecz tak, jakoby Galicya chciała pie
niężnie uzyskać korzystną dla siebie sytuacyę po
lityczną, jak gdyby pożyczała pieniądze od pań
stwa z zamiarem nieoddawania dłngów. W 'tej 
chwili Galicya nic zgoła nie jest dłużną skarbowi 
państwa i to stanowi sukces polityczny niemałej 
wagi w ogóle, a szczególnie teraz, gdy zarząd 
finansów państwowych spoczywa w rękach Pola
ka, który jest solą w oku dla opozycyi wierno- 
konstytucyjnej, którego ona zasypuje napaściami 
przy każdej sposobności. Jeżeli przed rokiem pra
sa wiedeńska z właściwą Bobie przewrotnością tak 
wiele pisała o wrzekomej finanzielle Ausbeutung 
skarbu państwa przez Polaków, to niechże teraz 
powie, że zwrot pieniędzy, uważanych za stracone, 
zawdzięcza państwo Polakowi, temu samemu Dr. 
Dunajewskiemu, który jej zdaniem chce zgubić 
państwo.

Pół miliona t. j. resztę długu rzeczywistego a 
obecnie pokrytego papierami wartościowemi fun
duszu propinacyjnego zwróci Wydział krajowy 
kasie Oszczędności w tym miesiącu, a najpóżaiej 
w marcu. Nie będzie to już nowa konwersyą, 
lecz rzeczywisty zwrot, umorzenie długu w mate- 
ryalnem i formalnem tego słowa znaczeniu. Nie 
podaję illuzyi, lecz rachubę opartą na cyfrach. 
Włościanie bowiem zwracali w ciągu stycznia po
życzki na zasiewy daleko chętniej i daleko obfi
ciej , aniżeli powszechnie przypuszczano. Kasy 
rządowe dopiero w połowie lutego wykażą, ile 
wpłynęło od włościan, ale już z tego, co dotąd 
starestowio donieśli Wydziałowi krajowemu, w y
pływa , że oczekiwać można zwrotu około złr.
300.000 Z kilku powiatów, którym pożyczono 
po 10 — 15,000 złr., nadeszły rządowe doniesienia, 
że reszta niespłacona po 1 stycznia wynosi zale
dwie 150 — 500 złr. Wyrównanie rachunku do
datków krajowych, które, jak wiadomo, podniosły 
się o tyle, o ile zmniejszył się dodatek indemni- 
zacyjny, uzupełni powyższą kwotę do wysokości 
długu, jaki jeszcze pozoBtał w kasie Oszczędności. 
Dotąd wszystko dobrze; teraz jednak następuje 
„ale“, które cokolwiek zaciemni ten różowy obraz 
stosunków finansowych kraju w oczach każdego 
kto nie poprzestając na fakcie doraźnie spełnio
nym, ogląda się na konsekweneye. Nie ma wątpli
wości, że po takiej tour de force na drodze fi
nansowej fundusz krajowy, wyczerpawszy niejako 
naprzód swoje zapasy, potrzebować będzie zasi
lenia. Zadanie to stanie przed sejmem na naj
bliższej sesyi i natrafi tam niezawodnie na wyro 
zumiałość, bo któż mógł wymagać, żeby fundusz 
krajowy bez trudności mógł w ciągu jednego roku 
spłacać krociowe długi? Kwestya niedoboru nie 
znikła tedy z widowni, ale przedstawi się nie 
tak groźnie, jak przed rokiem. Tegoroczna kwestya 
niedoboru wyglądać będzie w Sejmie tylko jak 
cień zeszłorocznej.

W ie d e ń  3 lutego.
(Z  Koła 'polskiego.)

Na posiedzeniu Koła polskiego 30 stycznia, prze
wodniczący Grocholski zawiadomił Koło, że pre
zes Klubu lewicy p. Chlumecki wyraził w imieniu 
tegoż Klubu współczucie posłom polskim z powodu 
strat doznanych przez śmierć dwóch kolegów.

Co do spraw będących na porządku dziennym 
następnego posiedzenia Izby, Koło uchwaliło gło
sować za wnioskiem komisyi proponującej, aby 
Izba potwierdziła traktat zawarty między Austryą 
i Belgią, zapewniający wzajemność w udzielaniu

ubogim pewnych zwolnień i praw w sporach cy
wilnych.

J»den z polskich członków Komisyi budżetowej 
p. H a n s  n e r  wniósł, aby Koło oświadczyło się 
przeciw zamierzonemu przez rząd przeniesieniu 
z Bolechowa do Lwowa dyrekcyi dóbr i lasów 
własnością państwa będących a za pozostawieniem 
jej w Bolechowie, bo przez to zarząd pozostanie 
w pobliżu lasów zarządzanych i będzie więcej pra
ktycznym a mniej biorokratycznym; proponowa' 
więc aby Koło poleciło polskim członkom komisyi 
budżetowej głosować za wykreśleniem z projektu 
budżetu sumy wyznaczonej na przeniesienie dyre 
kcyi. Natomiast p. S m a r z e w s k i  będący spra
wozdawcą komisyi budżetowej z działu dóbr 
lasów, wniósł, aby Koło oświadczyło się za prze
niesieniem dyrekcyi dóbr i lasów z Bolechowa do 
Lwowa, i uchwaleniem żądanej na to sumy, al
bowiem w następstwie tego, dyrekeya dóbr i la
sów podlegająca dotychczas bezpośrednio minister 
twu rolnictwa, przejdzie pod pośrednie zwierzchni
ctwo namiestnictwa galicyjskiego, zaś dobra i lasy 
narodowe znajdują się nietylko w pobliżu Bolerho 
wa, ale leżą w różnych okolicach Galicyi. Po roz- 
trząśnieniu tej sprawy w dłuższych rozprawach 
Koło przeważną większością uchwaliło wniosek p 
Smarzewskiego.

Następnie komisya wyznaczona przez Koło przy 
dawniejszych na jego posiedzeniu obradach nad 
rządowym projektem podwyższającym c ło  od na
fty wprowadzanej z zagranicy do państwa, a za
prowadzającym podatek konsumcyjny od nafty 
produkowanej w granicach państwa, zdawała spra
wę przez swego sprawozdawcę p. C h a m c a .  Ko
misya zważając, iż podatków bezpośrednich, grun 
towego, domowego, zarobkowego i t. d. podnosić 
niepodobna i państwo starać się musi o pokry-ie 
niedoboru przez podwyższenie ceł i podatków kon
sumcyjny ch, uchwaliła wszystkiemi głosami prze
ciw jednemu, aby odpowiednio projektowi rządo
wemu, cło od 100 kilo nafty rafinowanej wynosiło 
8 złr. w złocie; lecz podatek konsumcyjny od 
produkowanej w kraju nafty rafinowanej, propo
nowany przez rząd w wysokości 7 złr. w papie
rach od 100 kilo, komisya wnosi oznaczyć na 
5 złr w papierach. Wreszcie komisya wniosła, iż 
w razie oznaczenia podatku konsumcyjnego 5 zlr. 
od 100 kilo nafty rafinowanej, należy proponowa
ne przez rząd cło od wprowadzanej z zagranicy 
nafty surowej podwyższyć stosunkowo, gdyż w prze
ciwnym razie nafta wydobywana w kraju naszym 
nie mogła by wytrzymać konkurencyi z naftą su 
rową sprowadzaną z za granicy za opłatą niskie
go cła (60 centów od cetnara) a rafinowaną w gra
nicach państwa. Po długich rozprawach Koło zgo 
dziło się na proponowane przez rząd podwyższe
nie cła do 8 złr. w złocie od sto kilo wprowa 
dzanej do państwa nafty rafinowanej. Dalej Koło 
uehwaliło, aby co do mającego się zaprowadzić 
podatku konsumcyjnego od nafty produkowanej 
w kraju, obstawać o ile możności za zniżeniem 
skali proponowanej przez rząd z 7 złr. na 5 złr. 
od 100 kilo nsfty rafinowanej; po trzecie, aby 
w miarę zmniejszenia proponowanej przez rząd 
skali podatku konsumcyjnego od nafty wewnątrz 
kraju produkowanej, pednieść cło od nafty suro
wej wprowadzanej do państwa.

Po otwarciu posiedzenia Koła polskiego w dniu 
lutego, przewodniczący zabrał głos dla wyraże

n ia  żalu wszystkich posłów z powodu straty, k tó 
rą  znów kraj i Koło polskie dotknięte zostało 
przez śmierć ńp. p. Ludwika Skrzyńskiego, zmar
łego tu 1 t. m. Koło postanowiło jednogłośnie wy
razić współczucie swoje rodzinie zmarłego kolegi 
i zapisać uchwałę tę w protokóle. Uchwaliło także 
zarządzić nabożeństwo żałobne za dusze zmarłych 
w krótkim przeciągu czasu trzech swoich kolegów: 
Rydzowskiego, Krzeczunowicza i Skrzyńskiego.

Przystąpiono do odczytania pism nadeszłych do 
Koła. Petycyę do Koła poselskiego Towarzystwa 
gospodarskiego galicyjskiego o poparcie starań 
w celu zaprowadzenia katedr encyklopedyi rolni
ctwa i leśnictwa na uniwersyt łtach jagiellońskim 
i lwowskim oraz na politechnice lwowskiej. Koło 
poruczyło p. Euzeb. C z e r k a w s k i e m u  po
czynienie kroków wstępnych i przedłożenie Kołu 
wniosków. Petycyę Towarzystwa gospodarskiego 
galicyjskiego, aby § 125 instrukcyi o wykonania 
ustawy wojskowej zastosowany był także do n- 
czniów szkół krajowych gospodarstwa lasowego 
we Lwowie i gospodarstwa rolniczego w Dubla- 
nach, poruczono p. C h r z a n o w s k i e m u ,  członko
wi komisyi wojskowej, aby starał się o przepro
wadzenie tego żądania; zaś na wniosek p. Bauma 
dodano, aby to samo prawo służby wojskowej 
jednorocznej, starał się wyjednać dla uczniów kra
jowej szkoły rolniczej w Czernichowie.

Następnie p. C z a j k o w s k i  członek komisyi 
podatkowej zdawał sprawę z obrad tej komisyi 
nad rządowym projektem podwyższenia stępia od 
kart. Komisya przyjęła bez zmiany, projekt rządo
wy i Koło uchwaliło za tymże głosować.

Wreszcie przyszedł pod obrady Koła przedłożo
ny Izbie przez szkolną jej komisyę projekt usta
wy zmieniającej § 21 ogólnej ustawy z r. 1869 
o urządzeniu szkół ludowych a zmieniający go 
w ten sposób, iż sejmom krajowym przyznaje 
prawo skrócenia * 8 lat na 6 czasu obowiązko
wego uczęszczania do szkół ludowych. Przypo
mnieć należy, iż p. Lienbacher i inni posłowie 
„z praweg środka" Izby przedłożyli 20go lutego 
1880 r. wniosek, aby wprost Rada państwa skró
ciła okres obowiązkowego nczęszczania do szkół 
ludowych z 8 lat na sześć. Połscy członkowie ko
misyi szkolnej starali się w powyżej wskazany 
sposób zmodyfikować ten projekt odpowiednio au
tonomicznemu swemu stanowisku, z którego dla 
sejmów krajowych windykują szerszy zakres dzia
łania w ustawodawstwie szkolnem. Nadmieuić 
także trzeba, że ustawa projektowana nie tyczy się 
Galicyi, bo wskutek starań delegacyi polskiej w r. 
1869 ustawa ogólna szkolna wówczas uchwalona 
pozostawiła, Sejmowi galicyjskiemu prawo ozna
czania okresu obowiązkowego nczęszczania do 
szkół ludowych. Zważająe na przytoczone powy
żej powody, Koło polskie uchwaliło głosować za 
tą nowelą mającą zmienić § 21 ogólnej ustawy 
szkolnej i upoważniło ks. Czartoryskiego do za
brania głosu w razie potrzeby odparcia zarzutów. 
Co się tyczy poprawek, które na posiedzeniu Izby 
mogą być wnoszone, upoważniło Koło komisyę 
parlamentarną do orzeczenia, za któremi popraw
kami głosować należy.

coup d łta t parlamentarny prezesa Izby, który na 
własną odpowiedzialność, chociaż pewien poparcia 
ze strony tak większości ministeryalnćj jak kon- 
serwatywnćj opozycyi,, odrazu zamknął dysknsyę 
i odmówił głosu mówcom. Jestto przeciwne reguła 
minowi parlamentu angielskiego, który wprawdzie 
raz tylko każdego posła do głosu dopuszcza w głó 
wnćj kwestyi, lecz przytem zostawia mu dowol
ność powracania do nićj bez końca, podnosząc 
bądź to kwestyę porządku, bądź przemwiając za 
lub przeciw odroczeniu posiedzenia.

Decyzya speakera wywołała wielki rozruch mię
dzy partyą horoernlerów irlandzkich, przeciw 
którćj była wymierzoną. Niedopuszczeni do głosu 
członkowie opuścili Izbę pokaźnie. W ich nieobe
cności pierwsze czytanie ustawy o krokach przy 
musowych w Irlandyi przeszło bez opozycyi. Glad 
stone zapowiedział na przyszłe posiedzenie wnio
sek rządowy o wprowadzenie do regulaminu par
lamentarnego przepisu pod względem zamyka
nia obrad (cloture). Według tego wniosku zam
knięcie dyskusyi może być proponowane przez 
każdego posła, za poparciem 40 głosów i wyma
ga uchwalenią prostą większością głosów. Izba 
odroczywszy się dziś rano o lOćj zgromadziła się 
znowu w południe dla uchwalenia ustawy przy 
musowćj wdrugiem czytaniu, i głosowania nad wnio
skiem regulaminowym Gladstona. Irlandczycy 
wrócili do Izby. a w tćj chwili o 4ćj po południu 
wre burza w Izbie. Zajścia na posiedzeniu roz- 
poczętem w p zaszły poniedziałek o 4ój po połud. 
a trwającem aż do środy do lOćj są niemłl bez
przykładne, nietylko w angielskićj, ala w innych 
Izbach. Dwóch członków przezywało się wzajemnie 
blooty fool i impudent scoundrel, wobec czego pol
skie wyrażenia grubiańskie mogą uchodzić za de
likatne. Nie daleko było do boksów, bo już przy- 
skakiwano do siebie z pięściami. Całe to posiedze
nie było niczem więcćj jak próbą, „kto kogo prze
trzyma."

Pomimo ogromnego rozdrażnienia Anglików 
przeciw Irlandczykom, szczególnie wobec taktyki 
tych ostatnich w parlamencie, publiczność obecna 
na posiedzeniu jeżeli nie sympatyzowała z Irland
czykami, podziwiała przynajmnićj ich wytrwałość 
1 znakomitą karność.

Sprawy krajowe.
W Stanisławowskim okręgu wyborczym z gmin 

wiejskich postawiony jest na kandydata marsza
łek powiatowy p. B r y k c z y ń s k i ;  świętojurcy zaś 
polecają wybór adwokata Dobrzańskiego we Lwo
wie, który nazwisko swoje polskie zruszczył. „Ra 
da ruska" popiera go per fa s  et nefas, bo oto 
ucieka się nawet do odezw rozrzucanych po okrę
gu wyborczym, które w fanatyzmie swym miesza
ją wybór tego kandydata ze sprawami religii a 
nadto usiłują obałamucić lud ciemny, że, jak w Sta
rym testamencie, Jehowa spuści gromy swe na 
wyborców nieposłusznych zakazowi „Rady ruskiej 
i karać ich będzie gradem i powodzią, posuchą i 
chorobam*, nędzą i pomorem. Kraj ma prawo do
magać się, aby agitacyi wyborczej tak niegodzi- 
wemi środkami prowadzonej położony był koniec 
i aby twórcy jej pociągnięoi zostali do surowej 
odpowiedzialności. Jedna z takich odezw ruskich 
która nas doszła, brzmi jak następuje:

„Chwała Jezusowi Chrystusowi!
„Wy, szanowni gospodarze, wybrani jesteście na 

to, abyście dali we wtorek głos swój posłowi ze 
Stanisławowa. Zaklinamy was na Boga, na żony 
wasze, na dzieci wasze, na dobytek (chudobu) 
wasz i na zdrowie wasze, abyście nie dali się 
w żaden sposób namówić i chociażby wam nie 
wiedzieć co obiecywano, albo dawano, albo gro
żono i straszono, zachowajcie swoją cześć, i gdy 
was wezwą do głosowania, śmiało i głośno po
wiedzcie wszyscy: „Ja głosuję za panem Iwanem 
Dobriańskim, adwokatem krajowym we Lwowie.

„Jestto prawy Rusin, a taki, co bardzo obstaje 
za gromadami i broni praw chłopskich. Wy jesteś
cie pokrzywdzeni w pastwiskach, tudzież w dro
gowych i innych ciężarach. Otóż ten pan adwokat 
najlepiej i najwięcej wam pomoże; tylko słuchaj
cie naszego głosu, bo nasz głos, to głos Boży, 

co wam powiadamy, to powiadamy z nakazu 
(łystu) Bożego. Będziecie widzieli, skoro tylko 
nie dacie waszych głosów p. Iwanowi Dobrian- 
skiemu, co was czeka. Wiedzcie, że Bóg będzie 
za to wszelkiemi karami i klęskami nawiedzał 
was i wasze dzieci i wasz dobytek... Będą grady 

powodzie i posuchy i zarazy morowe, na was 
i na bydelko wasze, będzie wszelka bieda: nędze, 
choroby, swary, bójki i to nietylko w waszych 
chałupach, ale w całych siołach waszych, a to 
wszystko za to, że nas nie słuchając, nie trzyma
cie się ru8skiej wiary i zdradzacie russki naród. Bóg 
przecież łaskaw, bo dał wam uczonych Rusinów, 
co dopomagają narodowi russkiemu i słowem i pi
smem : to są nasi męczennicy za prawdę, to nasi 
jrorocy I.. Toż mamy nadzieję, że z prawymi Ru
sinami będziecie głosowali, skoro macie russkie su
mienie, lusskie serce, russki rozum i wolę russką, 
skoro pragniecie dobra dla siebie i dla całego na
rodu russkiego.

% Polecamy was i wasze rodziny Bogu miłosier
nemu i Matce Bożej, błagając was i prosząc, aby- 
icie stali silnie przy wyborach i nie łakomili się 

na nic, ani dawali ucha podszeptom tych ludzi, co 
są wilkami w owczej skórze.

„To wszystko wsm pisze Bractwo cerkiewne ze 
Lwowa i Stanisławowa.

„Z nami Bóg!..
„Russka Rada we Lwowie.u

Londyn 2 lutego.

( C) Dzisiaj rano około lOćj skończyło się je
dno z najdłuższych posiedzeń w Izbie niższój, pa
miętnych w historyi. Trwało godzin 41, i mogło
by trwać do sądnego dnia, gdyby nie prawdziwy

Sprawy monarchii.
Mowa posła Madejskiego, miana w austrya- 

ckiej Izbie poselskiej wśród obrad nad ustawa o 
ukróceniu nadużyć lichwiarskich, brzmi wadług 
stenogramów jak następnje :

I ja także z dotychczasowego przebiegu dysku
syi ogólnej biorę pochop do wzięcia w niei udziału, 
ale nie dla antisemickiego lub semickiego kolo
rytu mów niektórych, ani też dla zdanej przez 
szanownego profesora praskiego (Sax#) opinii nau
kowej o praktycznych skutkach pozaparlamentar
nej ekonomicznej działalności posła X. Greutera, 
najmniej zaś dla ogłoszonego tu, całkiem popra
wnie zresztą, przez tegoż szanownego posła Saxa 
odczytu, zestawionego z niektórych względnie cie
kawych ekscerptów z dzieł Szymkowskiego i Ran
dy. Inna jest dla mnie pobudka, mianowicie na
stępująca: Szanowny preopinant (pastor Haase) 
niewiele powiedział o wartości i charakterze ni

niejszego projektu ustawy, ale z kilku stron z przy
ciskiem mówiono o niedostateczności tej; ustawy* 
z bardzo wielu st on podano praktyczną skute
czność jej w wątpliwość. Wobec czego milczenie 
posłów z Galicyi, którzy już przed pięcioma laty 
domagali się ustawy o lichwie, wyczerpującej 
przedmiot tak ze stanowiska prawa cywilnego jak 
i karnego, mogłoby być tlómaczone tak, jak gdy
byśmy z wydaną dla krają naszego ustawą po 
trzech latach doświadczenia albo doszli byli do 
przekonania, że to u tawa niewinna, że ani wiele 
zaszkodzić, ani też wiele pomódz nie może, jak 
powiedział jeden z szanownych preopinantów, albo 
jakonyśmy zachwiali się byli w pierwotnych za
patrywaniach naszych i w milczeniu cofnęli się 
byli salvo honore na ciaśniej sze, skromniejsze, 
kompromisowe stanowisko komisyi. Temu pozorowi 
pragnąłbym zapobiedz; albowiem tak nie jest. 
Trwamy owszem na tem samem stanowisku, jakie 
wskutek uchwały sejmu naszego określiliśmy w lej 
wys. Izbie przed pięcioma laty przez nsta nieod
żałowanego kolegi naszego Dra Rydzowskiego.

Przyznać muszę szan. posłowi Mengerowi, że 
za zniesienie ustaw przeciw lichwie w roku 1868 
nikomu winy przypisywać nie trzeba. Cała wyso
ka Izba poselska znajdowała się wówczas w o- 
błędzie doktrynerskim, z wyjątkiem szan. posła 
X. Greutera. Zdania p. Mengera o rozporządzeniu 
ministeryalnem z r. 1866 nie podzielam. Mniemam, 
iż rozporządzenie to nie myślało czynić pierwszego 
kroku ku zupełnemu zniesieniu ustaw przeciw li
chwie. Intencya rozporządzenia tego, które wyszło 
od rządu konserwatywnego, była ta, żeby nie do
puścić, by z swobedy konkurencyi w dziedzinie 
ruchu kapitałowego, jaka powstać miała przez 
zniesienie przepisów o stopie procentowej, nie wy 
rodziła się swawola u kapitalistów z niewolą osób 
biorących kredyt, i żeby w tym celu ustanowić 
ustawę karną. Owo rozporządzenie więc stawa 
mniej więcej na stanowisku tem samem, jakie wy, 
szanowni panowie z lewicy, dziś zajmujecie (t. j* 
na tem stanowisku, żeby były tylko przepisy karne 
przeciw lichwie, ale żeby nie było cywilno-pra
wnych przepisów o stopie procentowej, gdy tym
czasem ś. p. Rydzowski, całe Koło polskie i pra
wica Izby pragnęli i jednego i drugiego, ale mu
sieli ustąpić wobec oporu lewicy i byłego ministra 
sprawiedliwości Streita; przyp. tłóm ).

Było to jednak w r. 1866 i 1868; wcale ina
czej już mogło było być w r. 1875 t. j. wówczas, 
gdy posłowie Polacy wystąpili przed Izbą z swemi 
propozycyami. Że ówczesny rząd centralistyczny, 
zasklepiony w dogmatach skostniałego doktryne- 
ryzmu i patrzący ca przedstawione sobie uBilne 
życzenia ludności, tak dosyć a vol d’oiseau, po
zwolił wycisnąć z s ebie tylko owe znane pięć 
sktpych paragrafów karnych, (z których składa 
się ustawa dla Galicyi; przyp. tłóm.)] że klasycy 
ekonomii politycznej ówczesnej większości centra
listycznej nawet tę receptę usiłowali wytłómaczyć 
jedynie, jak powiadają ich mowy, mylaem poj
mowaniem ekonomicznego i spJeczao politycznego 
stanu rzeczy w Galicyi; że projekt rządowy dla 
Galicyi nazywali popularnym, ale niebezpiecznym 
eksperymentem i ustawą mającą dla rządu cel 
utylitarny, a mianowicie ten, aby mógł już po
wiedzieć reprezentantom tego pół barbarzyńskiego 
kraju Galicyi: habeant s ib i ! — nad tem panowie, 
dziś żalów już zawodzić nie będę. In majori inest 
minus. Uczynił to już za mnie szanowny członek 
samegoż stronnictwa centralistycznego (pos. Scbdf- 
fel, który oskarżał rząd dawni -jszy o beBcwynoośó 
przeciw lichwie, a w postulatach swych posuwał 
się ile możności dalej od pos. X. Greutera z prft' 
wicy przyp. tłum.)-, uczynił to w dosadnej kryty
ce swej, której bądź co bądź drastycznych figur 
kabryolotowych z pewnością nie umiałby naślado
wać. (Pos. Schfiffel charakteryzując tumanitaryzm 
tegoczesny, powiedział, że dla każdego zbrodnia
rza ma łzy, dla każdego łotrostwa uniewinnienie, 
nawet dla każdego wieprza wiezionego w Wie
dnia na rzeż, kabryoleeik w pogotowiu, a dla mi
lionów ludzi wyzyskanych lichwą nie czyni nic; 
przyp. tłóm.). Mowa t* oczywiście me była prze
znaczona ad usum delphini własnego stronnictwa, 
lecz wygłoszona publicznie a tak dosadnie i bez 
zboczenia od rzeszy, musiała dostarczyć dowodu, 
że i d e a  k t ó r a  p r z e d  p i ę c i o m a  l a t y  w y 
s z ł a  z G a l i c y i ,  nie była sobie romantyczna, 
lecz oparta na trzeźwej obserwacyi życia prakty
cznego, powszechna, racyonelna, nietylko dla Ga- 
łicyi, lecz dla wszystkich krajów państwa użyte
czna, a nawet jak nas poucza najświeższa prze
szłość, była to idea t o r u j ą c a  s o b i e  d r o g i  
d a l e k o  p o z a  g r a n i c e  p a ń s t w a .  (Brawo! 
brawo! z prawicy).

(Nominacye wojskowe). NPan mis no wał 
pułkownika sztabu inżynieryi Józefa z Dobtzy0 
T u m a n a ,  djrekto a budownictwa wojskoweg0 
w Wiedniu, szefem inżynieryi przy głównej ko
mendzie w Wiedniu, pułkownika zaś sstabn i*1' 
żynieryi Juliana R o s z k o w s k i e g o ,  dyrekk’** 
inżynieryi w Serajewie, dyrektorem b u d o w n ie tf i*  
wojskowego w Wiedniu.

Sprawy zagraniczne.

(A dres  do C ara  w  sp ra w ie  prasowej). Ca
ła pras t rosyjska umieszcza wiadomość, że peters
burskie Ziemstwo na jedm*m z ostatnich swych 
posiedzeń, w skutek wniosku kilku c łonków, u 
chwaliło: wysłać do Car« deputacyę z adresem 
dziękczynnym od imienia Ziemstwa za udzielenie 
ostatuiemi czasy prasie rosyjskiej pewnej wolności 
słowa; przycztm w tymże adresie ma być wyra
żona nadzieja, ze wolność ta, dopuszczona dotych
czas sp» s bem praktycznym i jakgdyby wyjątso- 
wym tylko, zostanie obleczoną warótce w form? 
st nowczej ustawy prasowej. Obemie osobny ko
mitet wybrany z łoua Ziemstwa, pracuje nad zre
dagowaniem adresu.

(Rusyfikaeya armii bułgarskiej.) Jak czyn 
ie i praktycznie rząd rosyjski przeprowadza sy- 

stem rosy fika cy i w „udebro ziejstwowanej" prze* 
siebie Bułgąryi, — much poduży za dowód umie
szczony w Sawremiennych Izwiestijach list jedne; 
go z oficerów rosyjskich, służących w nułgarsuicj 
armii. Pisze on, że w całej tej armii nie ma an‘ 
jednego komendanta roty (kompanii któryby n>e 
Jjł Rusyaninem. Komendantami bitalijouów (drO’ 
żyn) są także Rosyame wyłą-znie. Pułków armij* 
Jułgarska jeszcze niema, dzieląc się tylko na dvr* 
korpusy (oddziały) których dowódcami są równie* 
Rosyanie. Oficerowie nsrodow. śoi bułgarskiej m0' 
gą być tylko subalternami, *le i takion bard*0 
jest mało, bo wszystkie prawie posady oficeiski* 
zajmują Rosyanie. Komenda w całej armii bo*'
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garskiej odbywa się wszędzie w języku rosyjskim i — Próbę ogm sztuczny wczoraj 0 godzinie 4ej
w  którym też piszą się i drukują rozkazy dzień- Irotechnik p. M ądrzykows nrzv licznem zgro-
ne, jak równie cała korespondencya w kancela 
ryach wojskowych, dla tego też p sarzami woj- 
Bkowymi są albo Rosyanie, albo też ci z Bułga .  .
row, którzy p siadają dobrze język rosyjski. Na-I | skowa. Ognie 
reszcie w szkole kadetów w Sofii językiem wy
kładowym dla wszystkich bez wyjątku przedm io-.—- . 0 na i0QZ,i«. „ —v ----------
tów, jest język rosyjski wyłąezn.e, a profesorami I festynu zion  ̂ bedzie muzyka wojskowa
mogą być tylko Rosyanie. le e  p r z y g r y ź  zn.°T_. * n U m -„,ot „osnodvni

dać klasyczne piętno, jakie tradycya przekazała, u- 
kazać całą różnorodną ruchliwą i zmienną naturę 

- licznem zgro- tłumu, zuchwałą i trwożliwą, okrutną i dobrodu-
po południu na placu śUzgawki F  y k . Q . e; ; szną zarazem, a nie przekroczyć nigdzie poważnej
madzeniu lutowników ^  m u z y k a  w o j  estetycznej miary, jest niezawodnie jednem z naj-
kawych widzów, przyczem 1 * ^ 8 ^  rzy świetle cięższych scenicznych zadań. Z a d a n i u  temu natu a -

-  ■ - ile to oy ## J TYinrrfllnie i* tea tr krakowski w zupełności memogł poao-i

wiera tłumaczenia z G o e t h e g o, N i e m c e w i o z>  
„Pamiętniki z czasów moichŁ i przedruki z Ju liu
sza S ł o w a c k i e g o .

skowa. ugm e, « - * ” ^ ^ 0  “ s i ę ^ ę c  m o g ą c e  i 'te a t r  krakowski w zupełność, **-**"»* r  
dziennem, były .ladne; npr^ z m a ic e n i l  przyszłego lać, przezco komecznem następstwem i rola główne 
niemało do przyjemnego _ P „w l g0 bohatera nieco ucierpieć musiała. Dumny, ry-

itynu dziennego na lodzie. wojskowaf Icerski, porywczy i gardzący motłochem patrycyusz
przygrywać znów będz e y . • hab .lm ial do czynienia z nazbyt śmiesznym przeciwm-

Ale obok „celów politycznych1*, gwoli którym R o -| — ^  obolf7uż ̂ wymienionych t a S « . ,

!Gospodarstwo handel i przemysł.

M bjltern , * „ J ,  j „ t  R „ ,ya»,;n em r bięr» P » • £  t e W t j . n . w , , , , ; J - .U  J . d . a p ™ -  ‘S h  S K  pi'-

» ,  P » . ń « * N  w . Ż y l i c z Ą S —
1 całość, jaką się odznaczała ta  tradycyjne p i ^ glosy judu i prośby swoje przeplata wybu
|zabawa. „„hnł-A w GS rokulcham i tłumionego gniewu i dumnej pogardy.

—  W  W ied n  U zakończy e . do. |  Kownie pomyślnie wyszły wzruszające sceny pią-
Iżycia. księż»aFranciszka L ie  • k s ie - lteg° aktu 1 Meneniuszem, matką i żoną. W tym
|m u hrabianka K inska, wdowa p p ją  y I kulminacyjnym punkcie dram atu, wrażenie całości

Alojzym Liechtensteinie^ } ^ I nie zostało zmącone żadnem fałszywem brzmieniem.

dzim y tedy, że „dobrodziejstwa , - ,
Bułgarom , opłacają się Rosyi wcale m e s k ą p  .• 

(Interpelacya do rządu perskiego), w R 
łacb dyplomatycznych petersburskich, ja k  douo ą i  
N ow osti, k rąży  w iadom ość, że rząd rosyjski prze | 
sła ł przez pośrednictwo poselstwa perskiego, r;.ą-1 
dowi perskiem u in terpelacyę: jak ie  środki zamie-I 
rza  ten rząd  powziąć celem pcłożenia końca w i e -

3

iy to  — —  złr.; spirytus loco 53*90; olej rzepako
wy 52-50 złr. — S z c z e c i n :  pszenica: — 1-------- '
z łr .; rzepik (jesień.) d r  -  P a r y ż :  mąki
159 kilogram. 60-60 złr.; olej rzepakowy < 1*50 
złr.; sp iry tu s— ’— złr. -  W r o c ł a w :  pszenica 
— złr. ;  żyto — zh-i  owies — złr. ;  spi
rytus —•—  złr.; kukurudza — '—  d r .:  K o l o n i a  
pszenica — '-—  złr.

Koszta transportu za 100  kilo zboża wynoszą: 
— - r  - - - -  Krakowa

Tygodnik finansowy•
Udzielenie koncesyi na budowę kolei żelaznych |  z Krakowa do W iednia 1 złr. 3^  " J  

serbskich grupie Bontoux i zapewnienie jej bu- do W rocławia 1 markę 48 fen.gów, ze Lwo*a 
dowy kolei peszteńsko-belgradzkiej wpłynęło w K rakowa 96 centów.
poprzedzającym tygodniu niepomyślnie na kurs I _____
akcyj zakładu kredytowego anstryackiego, a za
nim na kurs akcyj większej części banków wie l _  ^
deóskich dla tego, żo in tytucye te nal żały do T e l e g r a m y  W i a s n e  „ C z a S U  . 
grupy wspólubiegających się z Laenderbankiem I 
o koncesyę na budowę wspomnianych powyżej I 
kolei, a ulegający w jakiejkolwiek walce zdajeI ^ v ć w  7 lutego. W Słobódee Rungurskićj pod 
się zawsze z początku pokonanym i ponoszącym I peczenityuem w powiecie Kołomyjskim wytrysło 
szkodliwą klęskę. Przekonano się jednak, przy I nowe obfite źródło nafty. Przedsiębiorcy wyd iby- 
zimniejszem rozważeniu rzeczy, że przegrana ta I waj .  od kjiku dni po 200 cetnarów dziennie, 
nie będzie dla nikogo klęską materyalną, że o -l W i e d e ń  7 lutego. Jak donoszą tutejsze dzien- 
w zem, wzięcie w rękę przez potężną instytucyę 1 njk; przywróconą została w klubie Hohenwatta 
bliskiego wykończenia wielkiej arteryi, która cały I jcdn0ić  na podstawie kompromisu, że z jednej 
środek półwyspu bałkańskiego i port Soluński nad I s r̂ony stanie zgodnie z wnioskiem L ie n b a -  
morzem Egejskiem, najbliższy ze wszystkich enro j c b e ra  (podanym w Czasie z d. 1 lutego), nato- 
pejskich kanału Suezkirgo, z wszystkiemi krajami I miagt z drDg;ej gtr0ny postawi w parlamencie G io- 
objętemi sieciami austryackiemi połączy, może ty lk o ly a n  e j j j za 2godą klubu wniosek o uregul iwanie 
korzystny wpływ wywrzeć na cały ogół stosun-13 0̂8nnbu szkoły do Kościoła, aby zapełnić ubytek 
ków ekonomicznych austryackich, a nawet ban-1 w prawodawstwie powstały skutkiem zniesienia

jia tez zaraz awesiya um um aui# j - —  ickim  w iryescie iczą *
” r"  I lr .„ „ „ i,, łoo.. _ , T , , ,  kolei serbskich, a Zakład kredytowy austry-l p ływ ania się na pożyczkę narodową grecką; w ą-
ochro-hcenękrakowską tego potężnego dzieła, które u c z y ł y .  wiedeński na!eży do tych instytucyj, które I p y weńcia dni p o d p i s a n o  600,000 franków. W Pe-

Inek. Zmarła pozostawiła dziesięcioro żyjących dzie-1 g‘§°'eJ ®z“c. P J • I się z tej przyczyny o połączenie całej exploatacyi gzcje rząd grecki zakupił jeszcze 1600 koni.
ci: hr. Maryę Truttmansdorff; Karolinę ks. Sch8n-| ln  mad _____ sat. |austryackiej górniczej w  jednym ręku ubiegają .|^  Berlina donoszą, że poseł grecki R Jiangab^e
burg-H artenstein ; Zofię ks. LSwenstein-W erthei m -l łAntrAw
Rosenberg; Ludwikę hr. Funfkirchen; Idę ks.Schwar-l *' f  
zenbere; Henrykę ks. Alfredową Liechtenstein; |Pyz ___ , T

lTronika mieiscowa i zagraniczna . uL • luaii j  y j.ł j ----------- u |       ■ —----- j  —-----v o ----------v w----- w « -  j-  i u  A»w4 i»*»»   1 ? ------a «  — •.
. „ , A Ibu rg -H artenste in ; Zofię ks. L S w enste in -^ertheim -l n a r v s k i ^ v T ^  tt,0Stre francais“ | Z ^ ch to Przycz7n nietylko ogólna tendencya d o I oświadczyl w Liście do Nordd. allg. Ztg, iż za

K M h ó w  7 lutego. I Rosenberg; Ludwikę hr. Funfkirchen; Idę ks.Schw ar-| *• (Z te a tr  p jrjbcfc). W »*h5at I zwyżki wzmocniła się na giełdzie wiedeńskiej, ale ci. g anje się cudzoziemców do armii greckiej wzbro
. . , .  j  •. 17oT,v,Pro' ■ Henrvke ks. Alfredową Liechtenstein; I przedstawiono p pierwszy oczekiwaną U kur8 a feeyj banków wiedeńskich powetował sw ą I n;one ;est ustawami. F lo ta  grecka podzieloną bę-

M arszałek Dr Z y b l i k i e w i c z  wyje z 1S1 , 5 ’ Tomkowie Jana Franciszka dziś panują-1 pbw!e komedyę Dumasa p. n . L a  prtneesse d  " I zniżkę przeszłotygodniową. Akcye Zakładu kredy | dzi0 na eskadry wschodnią i zachodnią. Na Santa
wieczór na parę dni do Lwowa R; J f e<ro W c k  TeTesę i Franciszka de Paulo. Zwłoki\g d a d . Ta „premiera była największym wypadkiem anstryackiego mianowicie podniosły aię M aura^ jedna  ^ wysp Jońskich) zbiera się 4000— Ze stowarzyszeń. W  tych dniach odbyło się Icego księcia, le resę  l r r a u c  f a m i l i i n e f f O  I tegorocznego sezonu teatralnego. Mimo swego ty-1 ® ^  '  | M»ura Uouu* *  i . j i --1-  .  F.mrze.

Air,., Vm>nma6xonin członków Stowarzyszenia kuIzm arłej przewiezione będą g wociindnioe-o. sztnkn T)nmu Kam elioweit j j adzjgja jak ą  połącztnie wszystkich eksploata-ogólne zgromadzenie członków Stowarzyszenia k u l  zmarłej przewiezione będą oo gruuu wgchodD;eg0) sztuk a autora D am y K am diow ejj  waQZle]a jaiŁJ
wspieraniu ubogich uczniów szkół ludowych k ra k o - |w  J o c , iednem z prywatnych kół I jest obrazem żywcem wziętyra Ze świata paryskie-1 górfkicb  w rękach pewnej grupy banków  wie-1
wskich. Przewodniczył zgromadzeniu prezes Stówa-1 UWOjaKa seiUK • J Ludwik Igo. Podług dzienników, sztuka upadła, a nawet g w i - | ^  . . r  w k 0łach zostających z niemi w bliż-1
rzyszenia prof. Dr Fryderyk Zoll. Przed posiedze-l rosyjskich Pr o d a 0  Mitawy Potrzebował on do I zdano, gdy po skoficzonem przedstawieniu jeden J g£08ankacb obudzą, może jeszcze przecho-
niem Wydział Stowarzyszenia udał się do X. Bisku-IKnopper mieszc banknota. Podał m u | z  aktorów ogłosił nazwisko autora. Są n iezaw odnie |dJ ć f  j eSli j na tem polu instytucyę te
po z prośbą, aby przyjąć raczył protektorat nad I sztuk swoichilOO- J ZTstwie sekretarz guber-1 w sztuce piękności pierwszorzędne, ustępy U radza-1 . współzawodnictwem Laenderbanku. .  -  , -  .
Stowarzyszeniem, do której to prośby X. Biskup Igo  znajdu;,ący się J  zachował jednak jące mistrzowską rękę, ale niektóre sceny są ta k V8p°Zai^ 3n*wało bardzo w W iedniu, że grupa sła francuskiego na ulicy w Atenach okazała Bię
eię przychylił i sam jako protektor na zebranie Inialny Michał jtro  • ’ czn;e zanotował numer Ibrutalne i wstrętne, że musiały wywołać oburzeniel nie Hi bynajmniej wprowadzać na  I bezzasadną.
walne przybył. Dr Zoll po zagajeniu posiedzem ajtę o s i aiLał „0 sasiadowi Kuglarz bierze b a n -li protesty. Być bardzo może, że dalsze przedstawię-1 - M akavj gwych przedsiębiorstw kolejow ych,! L o n d y n  : lutego. W czoraj odbyła się na
p o w M  X. B tatapa j.k o  p ro tek to r, eo z g ro m i I W * .  > WJZJ, t| ich n a i  Swiec,  l . i .  rl.g o d z ,
drenie r kilkndrie.ieoin «rlonkow dorono, m jd ry l  b .n k n o l.,-  P o -Irep .n tego

ludzi "przeznaczonych * do w ylądowania w Epirze.

Telegramy biura koresp.

P a r y ż  7 lutego. Pogłoska o znieważeniu po-

całości, w ięcldłem  pochwał.

russeŁiauai" »  __________  ______________ _ __ pisze:
Łe k sX a ta c y i ^ s p a d a ło  ” osTatecznie| Mocarstwa nie "stawiały żadnego żądania  Porcie

* . i a_?___  I   aia na fDvalnnhonia nrłftnufoxmuS Pnrtv

k tó ^ m i \y ło  kilka dam, żywemi oklaskami przyjęło, mówiąc. Niema już storublowego 
Którymi Dyio Kiiza s?owaeh odpowie- nieważ jednak przyrzekł go oddać

udzielić przyrzekł. Z sprawo-1 go kazał właścicielowi wyjąć
Ofrossimew spraw za ^następńie^poka^| w*'teatrze „Ambigu“ dramat Żoli p. n. N am , prze-. _ gkntk{ w eksploatacyi i spadało ostatecznie | nocarsiw a uio . u n ™ ,  « u u p 6v x » .« »

ie^sięZa że bilet jest fałszywy. Rewizya odbyta na I robiony z romansu tojsamej nazwy, zawiódł oczekl' | cięła r em swym na skarb rządu , gw arantującego I a zgodziły się na wysłuchanie przedsUwieó Porty,
• ̂  „  „u.., « . i osobie eskamotera odszukała prawdziwy banknot, |  wania. Sztuka bardzo słaba, mimo tego , z pewno-1 WQ_ jj0j j  dochodu na milę. T eraz po raz p ierw -1 iby osądzić, czy takow e są takie, aby m żna n
wano, jak to w Czasu i było ogłoszone 13pra I {a ko:u ’kt5ry rozstrzygnąć miał sprawę, Iścią nie zejdzie ona tak prędko z afisza, gdyż cały IP  bierze g,ę do tej rzeczy konsorcynm , które m a I począć rokow ania na mh podstawie,
zaś z tych pieniędzy Par ’ butów spra-|skazal Knoppera za oszustwo na trzy miesiące w ię-|P aryż zechce zobaczyć pannę Massin w scenie g ^Ip ien iądze w łasne, budować będzie z zachowaniem ! A t e n y  6 lutego. W Izbie deputowanych na  im

,  M i t r  |W « *  ^ \ a l i a ! a L ^ j j r 2 ^ f a ? 2 1 ! 3
k . f t . Ł  względnie b ta e k . lu d n ie j  M M *  S t a g '  J e p e t o f ^ . n y c l .  .  P - M *

X. Biskup w kilku serdecznych słowach odpowie-1 nieważ J  .PT3SSk*wf?®^ ̂  I żmadkomitą aktorów, zwłaszcza p. Croisette, k tóra  od-1 wytodtowauato ‘faSf 'droefo^draś^, co, ra  |  tysięcy widzów było obecnych,
dział i opieki swojej udzielić przyrzekł. Z sprawo-Igo k a z a ł ktP6r y si§ tworzyła rolę tytułową. Również i p r z e d s t a w i o n y I J J 7 ' kładało gj ^  k h  na gmutne dal- » * e t e r . b u r | f  7 lutego Agence 
zdania kasoweuo wyimujemy następujące daty. O- |P .  Ofrossimew sprawdza najprzOd numer, Który s i ę j i  , j  a-------- n rzo -lzem 7 z,r . e ’ Ą  I raf nie st.awiałv żadneero ża
gólny przychód w ciągu r. 1880 wynosił 1670 złr. niez~^<* - mk, zanoi
78 , /a cnt., a nadto wiele rzeczy w naturze ofiaro-|zuje

nych kaftanów względnie bluzek, tudziez książek I T « J A T « .  W ew tóre*  g 7 I p  podlu depeez ot nych z Paryża, n a l ' . kaid  wiedrieć ja4 będzie, ja k ll aby Izba mogła powziąść uchwałę odnośną, rzekł
za 100 złr. Wszystko to kosztowało 1367 złr. 46 w 3 aktach Benedixa .. przedstawieniach sztuki Dumasa, opozycya l koleJ' jjk i ją jeszcze czeka rozwój na przy K o m u u d u r o 8: Obrady me są obecnie w porę,
cnt. resztę z dochodów przeznaczono do funduszu I Obrazek ludowy w 1 akcie Wl. Anczyca. F lisacy. I ^  cbwilowa porażka zamieniła się w rzeczy- 3 łGrecya musi iść drogą, która prowadzi do wyko-

potem dopiero wystawi na ta rg  akcye (dyplom atycznych, aby rząd naznaczył dzień obrad
f  . . . i .z   1_J - ! .  I i nhn TnKc TYi nfłlo nnw is& A  IIPIlWBfA OfinOflnft.. 1*7.61 (1

żelaznego. Liczba dzieci zaopatrzonych w te i inne I Początek o godz. 7ej. i • ,_ gukces
darowane przedmioty wynosiła 504 złr. Przy koń-1 _  Wystawa nieustająca Towarzystwa Przyjaciół 8ztuk I
cu wybrano Wydział, w którego sklad ^ eszh w s z y - 1 p o n i e d z i a ł k i —' wstępów niedziele 151 Miesięcznik p razk i wychodzący p. t. K viety  po- 
Bcy dotychczasowi członkowie, tylko w miejsce P | cenJtó wJdnie powszednie 30 centów. Idaie  w zeszycie listopadowym i grudniowym z. r.
Bogumiły Remerównej i—’------------  -  t— ■
Pogonowska, dyrektorka 
»kiej.

X. h Ł j l u u l  wdriękiem. ■ -  -

szłość. _________

l l  i e d e ń  6 lutego.
A  O k o w i t a .  Nanaszem
^  - - ’ Y

iczm aa. Turystyczny tens zkic . • <- rark . 0fiar0w
i-jsfcć prochazky  (P rZechadzki Tatrzańskie) s k r e ś l o n y ^  miejscu !
“P I je s t z w ielkim  wdziękiem, urozmaicenie

s ______   „ — __ _______________  . e-jjom ością rzeczy. A utor odbywszy najprzt  ̂ ^  ^ __
L itw ie ; stan kościoła katolickiego w Polsce p r z y |    R. 5 i 6 lu tego  pog o d a; te rm om etr dnia 5 g o |do Szczyrbskiego staw u, zachwyca się^ t e m ^ w s p a ^ | kwiecieii-maj 54-80 m rk., n a  lipiec-sierp. 56-40

7. | g o :  w miejscu 52-20 mrk., na wiosnę 53-70 m rk.,
—. -----  -  — — —   j  - (-. -.  ----- ,7  . |  a7 t ftńskiam etwane oounouura uu woj mo — •>—jd>|joo. ^ .u .nm . nu^i^&.ou., —   .___, I -.a nzerwiec-lipiec 54-30 mrk. B e r l i n ,  5go u-
vru sk a ; p ie rw sze  ś la d y  re lig ii chrześciańskiej n a \ ^  cent od osoby. w  niedziele od 10ej do 2ej bezpłatnie. Ijom ością rzeczy. A u t o r  o d b y w s z y  najprzód wyciecz e |  w mie:gcu 53-40 mrk., na lu ty  53-90 m rk.,

■   D "  “   --Ł-tem  w spa-|* 'eg • _  J . , n a  liniec-sierp. 56-40

nania uchwał konferencyi berlińskiej. Nie wymie
nialiśm y żadnych dokumentów dyplomatycznych, 

i • 1 o ustnych udzieleniach była już  Izba zawiado-
notW32̂ *50— 32-75. miouą. Nie powinniśmy ganić Europy, która do- 

— ■ tychcza8 przychylnie usposobiony je s t dla Grecyi.
Jeśli Enropa w zywa nas, abyśm y nie spieszyli się, 
uważamy rzeczywiście za konieczność nie Bpieszyć 
się, ale działać silnie w interesie ojczyzny.

W r o- 
płacono , na 

5go lute-

końcu X I I I  w. 8-5 doszedł do -+-Ó-4 C. Dnia 6go od — 6*51nialem jeziorem i jego malowniczym .k™-j.obr^® ™ |mrk. — P a r y ż ,  5go lutego: na ten miesiąc 60- 
3-0 C. Barometr zwolna idzie w gó rę ; o g. 7 ej I alpejskim ; ztamtąd przeszed1Ido  uroczej - .  d o | f rk na marzec 60-30 frk., na marzec-kwiec. 59-75 

rano d. 7go stan jego był 739-1 millim., termometru I gUBZOwskiej i do jeziora PoPrad* 1̂ ’ / czesk u |fr ., na maj-sierpień 59-75 frk.
1-8 C. W iatr zachodni. I Sławkowskich Szczawów c z y h ^  P  0 p i ł |  N a f t a .  W i e d e ń ,  6go lutego: za 100 kilo

W e wtorek d. 8go lutego: ŚŚ. Jana z M atty(Smokovec) i doliny z i m n e j  wody ( I dwQrca z c , e m ;  18.50_ 18.75 złr. —  T r y e s t ,
'oko lic  górskich naturalny lkez Prze .» | e „0 ]uteffo: za 100 kilo bez cła 12-25— 12-50 złr.,

ciem i werwą, czem znamionuje w p ™ e  „ T u te g o : za 50 kilo 8-80 m r k . -  H an i!
Dla lepszego objaśnienia artyku u - p i f i - l bur e  5go lutego: w miejscu 8-70 mrk., na luty
dzo pięknie wykonanych drzeworytów, nuanowiem* „ a  marzec-kwiecień 8-90 mrk. -  An t -
widok jeziora Popradzkiego, Szmeksu, wodospadu 8 70 mrk., = za lQQ ^  22.75 frk. _

k c ,»  8 . Czecha i Dr. 8 . H*'1" *  P Ppodróży i t. p. Niemniej*

. .  a p- | 0 a __ 8*5 doszedł do jl/hi» ugu u u — v ^ |n ia ie m  jeziorem  i jeg o  —  - . r  wr-
— Ślub. Wczoraj zrana o d b y ł  »ię w kościele ^^10 |  ^  ^.g.Q C . Barometr zwolna idzie w górę ; o g- 7ej I alpejskim ; ztamtąd przeszedł do uroczej o iny ^

tra  ślub hr. Jana  Mieroszowskiego, syna 
Sława Mieroszowskiego, b. posła do Ra. y P)egterle| 
radcy rządowego w Serajewie, i 
hr. Mieroszowskiej z panną Maryą Ożegalską córkąl 
J  n Franciszka i Józefy z Suchorzewskich K oście-li Cyryaka.

r* . _ . . 1/ e • * 1! J/iLn rr P a .I
s z a  Ożegalskich, właścicieli dóbr z Księstwa Po
la ń sk ie g o . Ślub dawał X. Józefczyk, kanclerz bi-j

"k —'  K arn aw ał » .« »  z«gr.» o n j t e n . » i  W o b .» i  
zaczyna się w mieście naszem ożywi , odbv-
wieczorów tańcujących i balów prywa y

‘ tańczono w kilku miej
otwartym domu pp

Zaczyna się w 
ów taf 

wa się codzień. Wczoraj

lite ra ck ieW iadom ości a r ty s ty c zn e ,  
i  naukowe.

s. (T ea tr) . K oryolan, trag. S z e k s p i r  a Przedsta-1 
wienie Szekspirowskiego Koryolana  liczyć się musi 
z trudnościam i, z których wyjść zwycięz o w zu-

| n  o w y  J o r k ,  3go lu te g o : za galonę 9 ct. pap.

ntwsrfvm aornu mm..pełności niepodobna. Wylconanic 8cen, Sdzie lud wa-jpowmsci, poezye, ®Plgy I' ' a polu literatury słowiań- 
mach w gościnnym i zawsze “T gi/ Fu L ie jszą  odgrywa ro lę , rzadko może odpowiedzieć uwzględnionym jest ruch »» P J  n0w0śoi
Pawłów Popielów; większy atoli bal odbył y m J  J o i  i F a-
pp. Stefanów  M uczkowskich, gbzie m arszaiek Zy > i 
kiew icz b y ł przedm iotem  ow acyi przyjaciół.

— Prom enade-concert w górnych salach Su- ™wym 
kiennic na dochód Towarzystwa św. Salomei odbył 
się wczoraj, jak zwykle, przy bardzo licznym udzia
le publiczności.

S i r g d z i e  lud  rzym ski jest niejako drugim zbio- literack ie polsk ie
rowym bohaterem tragedyi. Utrzymać tę zbiorową leow itego pisarza czeskieg^
postać na wysokości przypadającego jej znaczenia,, I arcydzieł polskich i ob-
przedstawić ją  z realizmem życia w h u rz li- | Biblioteki uniwersalnej  5 , „„

wej roli, jak ą  jej
przedstaw ić ją  z całym realizm em  życia w o u rz u - . ^ .3 ° *  Tarnowie', zeszyt za lu ty  za
1 ......................Szekspir naznaczył, a zarazem  n a -Ic y c h , wychodzącej w la m

Kurs pieniędzy i papierów publ.
H r a h ń w  7 Lutego.

Ruble papierowe rosyjski za 100 rs.........................
Rubel srebrny o b r ą c z k o w y .....................................
Marki niemieckie za 100 m arek ................................
Dukat w a ż n y ........................................................
20 frankówka  .........................................

v ™  *■'
Kupony sreb. płatne « , ' ' ■ • • .

L is ty  zastawne i  obligi.
€»/ pożyczka krajowa galicyjska ^ - 
Obligacye indemnizaeyjne gal c g  6
ś ’/o listy zast. Tow. kredyt »em s|-
5-/ listy zast. Tow. k r e d y t ,  ziemsk.
&/, listy ,  banku hipot . •
6*/ listy dłużne galic. ząkł. wło ■ JU7,
5yl listy zast. Banku hipot. gal- P zwrot
® /j HsY zast. g. z. kr. z. w Krakowie zwro

za 36 lat, srebrem za l ° ° . z .„ ' „wrot 
listy zast. g. z. kr. z. w Krakowie, 

za 36 lat, banknot, za 100 złr._ W- • •
&/• listy zast. g. z. kr. z. w Krakowie, zw 

za 18 lat, banknot, za 100 złr. w. a. .
’•% listy zast. g. z. kr. z. w Krakowie, zwro 

za 20 lat, banknot, za 100 złr. w. a,

.2 S? oN fl

a fO c«
n
a

o *C« *2 ŜTO W

płacą

122 50 
1 50 

57 50 
5 50 
9 33 
9 63 

100 -  
99 50

101 75 
98 — 
91 50 
98 50

102 50
103 — 

98 25

94 -  

98 -

124 50 
1 68 

58 50 
5 60 
9 45 
9 75 

100 -

104 —
99 50 
93 — 
99 75

103 50
104 50 
100 —

96

101 —

102 -

za 100 rubli 
100 rubli1 
100 rubli 
100 rubli

4^  listy zastawne Król. Pol. ser. I 
y j  listy zastawne Król. Pol. ser. II 
ąĆ '!8ty zastawne Król. Pol. z r. 1869 

nsty likwidacyjne Królestwa Pol.
. A kcye kolejowe i  bankowe.

Cye kolei Karola Ludwika . . . po złr. 210

; 2oo 
, 200

ho i. Lwowsko-Czerniowieckiej 
h»ioi hipot. we Lwowie 

anku gal. dla h. i prz. w Krak.
L osy krajowe. 

Losy miasta Krakowa 
Losy miasta Stanisławowa '. ! '.

103 -  
- 97 - »  
i 97 - 5  

98 25'_o 
85 25 g

280 -  
172 -  
294 -

19 25 
25 -

106 -  
99 — g< 
99 —5  
99 75'f 
86 50 g

282 
175 
304 —

20 50 
26 50

W i e d e ń  5 Lutego.
Obligi d ługu  państica.

4 J/«% Renta p a p ie r o w a .....................
47.,% „ s r e b r n a .............................
4°/. „ złota  •
4%% Losy z roku 1854 po 250 złr.
4% Losy z roku 1860 po 500 złr. .
4»/° ,  „ 1860 „ 100 złr. .

* " ” 1864 „ 100 złr. .
„ 1864 B 50 złr. .

Losy Como-Renten , . . .  .

Obligi indem nizacyjne.
Czeskie .............................16% podat.
B u k ow iń sk ie ................................  *
G a l ic y j s k ie ................................  *
Morawskie . . . . . .  *
Niższo-austryackie • • » n
Wyższo-austryackie . . n »
S z l ą s k i e .......................................   „
S t y r y j s k i e .........................„ „
Siedmiogrodzkie . . .  7% „
W ę g ie r sk ie ..................................   „
Węgier, z klauz. 1867 . „ „
5 ' ,  Obligi poż. kolei węgierskiej . . 
6 ‘/i Renta węgierska złota . . . .  
4 ’ « „ „ „ (zaOstbahn).

AJccye bankowe.
^ ^ •a n str y a c k ie g o  B anku.
Boden-Credit węgierskie .
„ » Ti austryackie
Credit-Anstalt dla Han. i Prz.

v „ węgierskie
Depositen-Bank . . ;
Ęscompt Gesell. niż. austr. !
Gal. Banku dla Hnnd. i Prz. 
Austro-weg. Banku (Nat.-Ba.)

Verkehrsbank ogólny '. '. '.
Wied. Bankverein . . . .

Akcye kolei.
, , . 200 złr. bez%

Albrechta . > 200 .  5%
Alfóld-Fiume • •

płacą żądają

72 90
73 90 
89 —

120 25 
129 50 
132 -  
173 75 
171 — 

27 -

73 05
74 05 
89 15

120 75 
130 
133 — 
174 25 
172 -  

28 -

120 złr. 
140 złr.
80 n 

160 „ 
200 „ 
200 „ 
500 „ 
200 „ 
600 „ 
100 „ 
140 ” 
100 .

104 50
96 50 
98 30

103 75
105 50
103 -  
;102 —
104 50
94 -
97 -
95 50 

126 — 
109 45
86 50

128 50

241 50 
285 -  
260 25 
[220 50 
812 

-
i|819 — 
117 40
135 25 

j [128 50

105 50
97 50
98 80 

104 50
106 50

105 50 
94 50 
97 50 
96 50 

126 25 
109 60 
86 75

128 75 
98 -  

242 -  
285 25 
260 50 
221 50 
825

821 — 
117 60 
136 -  
128 75

94 — 
160 25

95 — 
160 75

525 złr. 
210 „
200 „ 
200 „

płacą żądają 
l[579 ;581 -
202 75! 203 25 
180 - 1 8 1  -  
172 75 

2482

Telearainy zbożowe Gazety Lwowskiej 
z dnia 4 lu tego . —  W i e d e ń :  pszenica 11-25 do 
11-50 złr.; żyto od 11-40 do 11*90 z ł r ;.o k o w it a  
pr. 1 0 ,000  liter  procent od 32-50 do 32 75 złr.
B u d a - P e s z t :  pszenica 75 k ilogr. (na  jes i __
10-86 do 10-93 z łr .; rzepak (sier .-w rze .) od 12 
, z}r _  B e r l i n ;  pszenica żółta  209  —

płacą żądają

K u r s a .  — W i e d e ń  7 lutego. 2 godz. 
30 min. po poł. Renta papierowa 72 95. —  Renta 
srebrna 74-05. — Renta złota 89*25. —  6°/0 Ren
ta złota węgierska 109-50. — Losy z roku 1860 
130 75. —  Akcye Banku Narodowego 842-— . —  
Akcye kredytowe 287*— . —  Londyn 118-80. —  
Srebro — . —  Napoleony 9 38. —  Lombar
dy 106-50. —  Losy 1864 roku 174-25. —  Akcye 
kolei Karola Lndwika 282 - .  -  Akcye kolei 
Lwowsko-Czerniowieckiej 172*75. —  ®
weg. półn.-wschodn. 148*50.—  Anglo-Bank 125*80. 
Obligacye indemn. gaiicyjs. 98 40. Losy prem. 
węgierskie 110 5 0 .—  Akcye kolei Koszycko-Bog.
1 3 5 - .  Akcye kolei półn.-zach. austr. 192-
6 #  Listy zast hipoteczne 103*— . — Marki 57-90- 
Ruble 123 50. — 6 #  Listy zasta. galic. Zakładu 
kredyt. Ziemskiego 100-50.

Usposobienie g ie łd y : słabsze.

REDAKTOR ODPOWIEDZIALNY I WYDAWCA 
A n ton i K lo b u k o w k i.

200
210
200
200
200
200
200
200
200
200
200
200
200
200

Donau-Dampfsch.-Ges
Elżbiety . . . •
Linz-Budweis . - 
Salzburg-Tyrol . • ■ in -0
Ferdynanda Nordbabn 
Franciszka Józefa . •

|?Gal. Karola Ludwika •
Koszycko-Oderberg. •
Lwowsko-Czern.-Jassy 
Nordwest austr. . •

„ Lit. B.
Rudolfa . . . . •
Siedmiogrodzka I • •
Staats-Eisenb.-GeselL •
Siidbahn (Lombardy) •
Theisbahn (Cisańska)
Węg. gal. Łupkowska 

„ Nord-Ost . • •
„ Westb. Stuhlw. •

L i s t y  za s tawne
en, a -rr tTr dla Gal. i Buk. 15 l a t -------
5»/° r S ó Kredit allg. złotem płatne 116 755% Boden Kredit a g ł’3 lat 1Q1 _
cor  lrrod krakowskiego 18 lat 100 —
7Z0 T?T  % W ne Włość. ,  20 lat 107 -7 / Listy dłużne  ̂ gg ]at ^  ^

181 75 
280 75 
135 
[1172 50 
[191 50 
241 75 
,165 50 
[148 75 
[282 50 
106 -  
247 -  
150 -  
148 75 
158 25

173 25 
2487 

182 25 
281 25 
135 25 
173 — 
192 
242 -  
166 —
149 — 
283 -  
106 50 
247 50
150 50 
149 25 
158 75

101 25

6%_ Towarzystwa kredyzłote . 36 lat
4% ' bd .  Tow. kred. ziemsk.
§% Gal- Tow- kre ' - nowe 37 lat 98 75

95 50 
92 50 

i 98 75

5°/,
6°/,
6°/,

Bank. fe p f t  lwów. 
Włość.

. 102 70
[ 99 50

5% B ^ n k .  a u s t r .  w W - (N ational w a l^  103 50 
57° Szlązko aust. Bod.-Kredit Anstalt |iiuy
5%%
5%%

1#  Bod.-Kredit . 34 lat 99
Kredit-Institut . . ;[101

99 75 
70Boden 

P r io ry t e t y  kolei.
, ‘ . . 300 złr. 5% :! 91 -

Albrechta . • • . 200 „ „ i! 92 20
A lfó ld -F ium e^  ^  . 200 „ |  88 75

Donau-Dampfsch. 100 i ^  || 99 30
E1ŻbietyEm .'l862‘ i -300  „ „ li 99 50

93 25
99 25 
99 25

103 10 
100 —
104 50 
100 75
100 75 
102 25

100 — 100 50
101 50102 
IlOO -IlOO 25

Elżbiety Lrnz-Bndweis . 200 złr. 5% 100 75 l01 25 
Em. 1870 . . 200 „ „

„ 1872 . . 200 „ *
„ Salzb.-Tyr. 1873 200 „ „

Eperies.Tarn. węg. część 300 „ 5%
Ferdyn.-Nordb. m. kon. . . • 4 1/, /t

.  • „ wal. austr. . . •
„ Mor.-Szląz. linia 1871/72 

poż. 14 milion. 1872 . . 
poż. 1876 r. . . 100 złr.

Franc. Józefa Em. 1867 . 200 „
_ Em. 1873 . 200 „

Gal.-Karol.-Lud. I Em. . 300 „ 
n  - 1867 300 „

” m  „ 1871 300 .
Koszycko-Oderb. . . • 200 złr.
Lwow.-Czer. I Em. 1865 300

n  „ 1867 300 .
„ m  .  1868 300
* IV " 1872 300

Nordwestb. austr. . . • 200
„  Lit. B. . 200

" " Em. 1874 200
R u d o lf a ............................ 9(W

„ Em. 1869 • • 300
Em. 1872 • • 300

„ Salzkam. gut. zł. JOO
Siedmiogrodzkiej 1 • • z
Staatseisenbahn tr. out 
Siidbahn (Lombardy .

5%

5%

5 \

V%

5%

k!

91 30
92 40 
89 25

99 70

3°/
500 fr. 3 7
200 złr. 5°/,

Tbeissb.-Geseli. • • • „ „
Węg. gal. Łupków. ^  200 ,

:  Nordost . • • • 300 „ l
złotem .  200 „  „

” Westbabn . . .  200 .
I „ Em. 1874 200 „

Losy.
5»/0 Donau.Regul. . .
Premiowe Wiedeńskie 

„ Węgierskie 
3% » Tureckie .
Kredytowe . . . .

105 75
102 25 
107 75
104 50 

.104 50
101 40 
101
103 25
102 50 
101 75
92 40 
92 25 
98 20 
91 75
89 75 
01 60

i1100 80
120 25 

98 — 
96 25 

! 95 
114 40
84 30 

177 25 
127 75 
1113 — 
1101 —

87 75 
83 40
85 75

105
90 75 
87 —

106 25
102 75 
108 — 
lOÓ — 
105 — 
101 60
101 25
103 75 
103 50
102 25 
92 60 
92 50 
98 60 
92 25 
90 25

101 90 
101 20

złr. 100 
„ 100 

100 
fr. 400 
złr. 100

98 50 
96 50 
95 50 

114 70 
84 60 

177 75 
128 25 
113 25 
101 50 
88 
83 80
86 25 

105 50
91 25
87 50

112 75 
117 -  
109 
22 60 

179 10

113 25 
117 50 
109 25 
23 — 

179 50

C l a r y ................................
4% Donau-Dampfsch. ,
Inszpruku .....................
Keglewićha..................
Krakowskie . . . . .
Other (miasta Budy)
P a l f f y ..........................
R u d o l f a .....................
S a lm a ..........................
Salzburgskie . • • •
St. Genois . . . .
Stanisławowskie . .
4*/,% Tryesteńskie .
4% „ •
Waldsteina . . . .
WindischgrStza. . .

Waluty.
Dukaty ważne . .  .
20 frankówki . . .
Imperyały rosyjskie ._
Funty szterl. angielskie
Liry tureckie złote] . , ua —
Marki niemieckie za 100 maren • 128 50
Rubel papierowy za 100

. złr. 42
105
20
10%
20
41
42
10*/,
42
20
42
20

105
50
21

• » 21

płacą
39 50 

105 -
24 -
17 50 
19 25
40 -  
40 -
18 50 
48 50 
22 -  
46 —
25 25 

126 50
65 -  
32 25 
38 75

5 53 
9 38* 
9 65 

11 80 
10 65 
58 —

—
L w ó w  5 Lutego. 

Akcye Banku bip- g a h j00
5%
4 •/«
5%
6*/,
6*/,
5°,
67,

v  » ” ” 37-letnie
* ” Banku bipot. gal. .
» ” włościan, gal.

Obligi indem, gaj- ! 0 % .podat.
“ pożyczki krajowej . .

298 — 
98 75 
92 — 
98 75 

102 70 
102 50 

98 25 
101 25

żądają
40 50" 

105 50
25 -

19 75
41 -  
40 25 
19 — 
49 -  
22 25 
46 50 
25 75

127 — 
65 75 
32 75 
39 25

5 54 
9 39 
9 67 

11 85 
10 67 
58 05 
123 75

W a r s z a w a  4 Lutego.
4% Listy zastawne II seryi . .

kupon
5% „ t> nowe 1869 r. . 

4% Listy likwidacyjne . .
kupon

rub.lk.:op

301 — 
99 75 
93 — 
99 75

103 60
104 — 

99 25
102 50

rub. kop.

99 — 
046 
92 75 
058 
86 10 
070
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(419)

Za duszę ś. p.

Apolonii W ogiensliej
odbędzie się

W afeoieństwo ża ło b n e
w kościele Sic. Piotra

we środę dnia 9 lutego b. r.
o godz. 9 zrana

na które się Znajomych i pobożną Publi
czność zaprasza.

Do W iek  Dra Rybczyńskiego.
Wielmożny Panie!

Ciężką żałobą okryta wdowa, przesyła 
Ci publiczne podziękowanie za Twą lekar
ską pomoc, za prawdziwą przyjacielskość, 
która Cię po kilkakroć dziennie prowadziła 
do łoża mego śmiertelnie chorego męża.— 
Słowa właściwie nie wystarczają tu na po 
dziękę, przyjmij zatem za Twą bezintere
sowność, za Twe poczciwe serce, tylko ser 
deczne „Bóg zapłaću. (451)

W ik to r y a  K o s iń sk a , 
wdowa po ś. p. Karolu Kosińskim.

S p ó ź n i o n a  o d p o w ie d ź .
Panu G. odpowiadam, że list adresatowi Panu 

K. był natychmiast z urzędu pocztowego w dro
dze przepisanej przez urząd gminny do doręcze
nia przesłany. Ciekawość Pana G. może być za 
przybyciem do urzędu pocztowego zaspokojona 

(431) C. k. pocztmistrz w Bobowy.

Ces. król. wył. uprt.

m eta lo w a
pochodnia haftowa

d o  r o b o t  n o c n y c h  n a  p o l u .
W użyciu z najświetniejszym skut • 
kiem przy najznaczniejszych przed
siębiorstwach budowlanych, towa
rzystwach komunikacyjnych i s tra 
żach ogniowych w kraju i zagranicą, 
b t  a z ta  »*11w h  S  o t .  n a  aro- 
■ fzlaę . Olbrzymi płomień pali się 
nawet podczas najsilniejszego wi
chru. Prospekta opłatnie. (349-1-6)

■ .  B e r g s t a l n
dawniej Epstein & Co. 

W ien , L, Schottenbastei 14.

Asystent farmaeyi
poszukuje umieszczenia. — Adres 
poste restante M ie le c .

H. K .

T y lk o  w te d y  p r a w d z iw y ,  j e ż e l i  
n a  e ty k ie ta c h  z n a jd u je  s ię  n a 

s tę p u ją c y  zn a k  o c h ro n n y .

H u steN ich t
churz Markę.

Wyciąg słodowy z ziół 
miodowych i karmelki

firm y

L H  P etsch S Co w Wrociawin*)
U zn an e  za najlepsze

środki lecznicza
przeciw k a s z lo w i,  chrypce , zafleg- 
mieniu, cierpieniom szyi i piersi, o d  
n a jz w y k le js z e g o  n ie ż y tu  a ż  do  
su c h o t p łu c .

Z g ę s z c z o n y  wyciąg 3 0  n a j 
s k u te c z n ie js z y c h

z ió ł
europejskich, amerykańskich i indyj
skich z n a jle p s z y m  słodem i naj
delikatniejszym miodem.

M i m o
iż zawsze gardzimy blaskiem g ło ś n e j  
re k la m y ,  jednak pokup ty c h  ś r o d 
ków  jest nadzwyczajnym.

Skutek
poświadcza wartość rzeczy i jest dla 
chorego słusznie wyrocznią.

Cudownym
jest jednak także skutek osiągnięty 
przez działanie n a jle p s z y c h  z b a 
w ie n n y c h  z ió ł .  Wszystko jest tu 
połączone, co wydają dobrego cier
piącemu na piersi góry i lasy trzech 
części świata. V. (298-1-4)

Posiadamy liczne uznania, także 
b ło g o s ła w ią c e

PISMO DZIĘKCZYNNE 
Jego Świątobliwości Papieża

L e o n a  X I I I .
*) Do nabycia: w y c ią g  flaszka

po 2 złr., 1 złr. 50 c. i 80 c .; k a r 
m e lk i  woreczek po 40 ct. i 25 ct. 
w K r a k o w i e  apt. E. Stockmar, 
H. Markiewicz „pod lwein“ ; w B ia 
ł y  A. Reichert apt.; w B r z e s k u  
W. Jaworski apt.; w B o r s z c z o -  
w i e  M. Niemczewski apt.; w D o -  
b r o m l l u  A. Grotowski a.ptek.; w 
I )  • b e z y  e a c h  J. Biliński apt.; w 
G r y b o w ie  Tulszycki apt.; w J a 
ś le  R. Palch apt.; w K a ń c z u d z e  
R. Heger apt.; w M o s ia c h  w i e l 
k i c h  Ign. Zieliński apt.; w |t o z «  
d o l e  Ed. Kornberger apt.; w (S k a
w in ie  K. Mayer apt.; w narojnl- 
ł o w ie  E. Stieber apt.; w Z u r a -  
w n l e  J. W. Tomaszewski apt.; w 
Z y d a c z o w le  M. Bardasz apt.

N ie z r ó w n a n y  1 ś w i e ż o  o d z n a  
e z o n y !

Przez Dra M. Deutscha 
p o p r a w n y

starszego lekarza sztabowego Dr. Schmidta

o le j e k  d o  u s z ó w
można polecić najusilniej, jakto poświad
czają ciągłe podziękowania i listy słynnych 
lekarzy, wszystkim cierpiącym na ból uszów 
jakiegokolwiek rodzaju, lub osobom mają

cym przytępiony słuch!
Dr. Jan Gentzel, radca kolegialny i ka

waler orderu św. Stanisława I. i II. klasy, 
tudzież kawaler komandoryi Franciszka Jó 
zefa II. klasy, pisze o tem pod dniem C 
stycznia b. r.: „W mojej praktyce cywilnej
1 wojskowej zastosowałem często ten popra
wny olejek do uszów w ropieniu uszów, w 
nerwowym przytępionym słuchu, w cierpie 
niach uszów, szumie w uszach i nieżyto 
wyrh chorobach uszów, a gdzie go używano 
z dokładnem zastosowaniem się przepisów, 
widziałem zawsze zupełny skutek, miano
wicie nietylko chwilowy, lecz rzeczywiScie 
trwały. Doświadczenia te spowodowały 
mnie do zaprowadzenia go w lazarecie woj
skowym będącym pod moim dozorem jako 
stały środek leczniczy, zarazem polecam 
go wprost jako najlepszy z wszelkich istnie
jących olejków do uszów.0

Olejek ten z opisem użycia można za
2 z łr . 40 c. przekazem pocztowym spro
wadzić opłatnie z  W ie r tn ia  z  a p t e k i  
„ z n m  g u t e n  H ir t e n “  I I . ,  P r « -  
l e r s t r a s s e  N r. 4 0 .

Uwaga. Każda flaszeczka musi mieć na 
cowód prawdziwości na korku pieczątką, 
a na flaszeczce wytłoczone nazwisko „Dr. 
M. Deutsch“ , n a  c o  s z c z e g ó ln ie j  
u w a ż a ć  n a l e ż y !  (207-5-2Ó)

O
(!)
o

Obszerne mieszkanie 2
przy placu F r a n c i s z k a ń s k i m  pod Nr. 157 Dz. I., obecnie 
przez J. O. Księcia A, Druclri- Lubeckiego zajmowane, J e s t  
od 1 llp c a  1 881  r .  do w y n a jęc ia . (291-3 3) 

Bliższych informacyj udziela k a n c e la r y a  g łó w n a  
H r. A rtura P o to c k ie g o  w  K rze szo w ica ch . O

Ju ż z o s ta ła  o tw orzon ą  w  S u k ien n ica ch  Ar. 2 0

5K2 - F I L I A  " S s *
PIERWSZEGO

ZATWARDZENIU
zapobiega się i leczy przez użycie

Pigułek rnślinnycfi ( M I M .
Przepisywane pnw»* lekarzy francuskich i l*  

<r»nio*nyoh od iat 30-ćn r.swszs * wielfriem po 
srodstraiatn; pnr;iew»i składają aię wyłącznie * ro
ślin, niesprawryą r/.nięeśs *ni kolek i mogą się 
nirwać iako środo* or-orwiający, 'x^yawnajse* 
krew Inb sprawuisioy przeczyszczenie. Metody 
aż/oia * polskim języku. Wymagać należy, abr 
pigułki Can-rains znaidowały się we flakonikach 
włożonyoh w pudełeozfc* k-odonowe i aby na każ 
dój pigułce znajdował się napis C n r a i i .

W Paryżu w aptees Pa Dehaat, rue Psnb. St 
Denis 147. (180 46 )

Dostać można w Krakowie w aptece p. J. Trau- 
czyńskiego i w aptece W. Redyba, — we Lwowie 
w aptece p. Z. Ruckera i n p. KaSiksta Krzyżanow
skiego, — w Poznaniu w aptece Dra Mankiewi- 
oza, — w Brodach w aptece p. M. Kuliaka i Fran- 
zosa, — w Czemiowoaoh w apteoo p. Golichow- 
kiego

S a m u e l  A r o n s o h n  
Dr. wszech nauk lekarskicli

o s i a d ł  w  P o d i g ó r z u  „ p o d  
czarnym  o r łe m “. (409-2 3)

Łlnoleowe
■r kobierce korkowe.
Bardzo trwałe nakrycie na podłogę, bez knrzu, 

gustowne, tak dla mieszkań prywatnych jak  lo
kalów handlowych. Skład materyj pokojowych, 
chodników, podkładów pod umywalnie w najroz 
maitszych wzorach. (186-5-12)
F. C. C o ll m a tin 's  N a c h f . (A. Reichle) 

w Wiedniu, I., Johannesgasse 25.

PAPIER WLINSI
Ogromne powodzenie tego środka zależy od je  

go własności sprowadzania na powierzchnię ciała 
zapaleń i rozdrażnienia, które dotknęły najżywo
tniejsze organa; tym sposobem przeciąga on cho
robę na części ciała mniej delikatne i daje większą 
łatwość wyleczenia takowćj. Najznakomitsi lekarze 
zalecają go przeciw KASZLOM, KATAROM, NIE
ŻY TÓ W  OSKRZELI, CHOROBOM GARDLA- 
NYM, GRYPIE, GOŚCOWI, BOLOM W KRZY
ŻACH itp. Użycie tego papieru bardzo proste, 
jedyne przyłożenie wystarcza i nie pozostawia 
tylko lekkie świerzbienie. Cena pudełka 1 f. 50 o. 
w Paryżu.

Skład główny w Paryżu u Pa Wislin, przy ul. 
Seine 31, — w Krakowie w aptekach pp. Trauozyń- 
skiego i W Redyka, — w Warszawie w aptece 
p. D. T.- Heinricha, — we Lwowie u pp. Mikola- 
scha i Krzyżanowskiego. (170-9-)

R S *  S k ł a d  z a ł o ż o n y  1 8 6 8 .
Odznaczony na WIEDEŃSKIEJ WYSTAWIE 

POWSZECHNEJI1873 R. MEDALEM ZASŁUGI, 
w BERNIE 1876 R. DYPLOMEM HONOROWYM.

Tylko u firmy

H a n s  S a c h s
w  W ie d n iu , / . ,  Ł ic h te n s te g  1 ,

największy skład wszelkich gatunków OBUWIA 
MĘZKIEGO, DAMSKIEGO i DZIECINNEGO, bar
dzo gustownie i trwale zrobionego, zawsze na

  składzie w wielkiej ilości.
§0ĘT  * a ł a s n y  w y r ó b .
Wyciąg z zilustrowanego cennika: 

PANTOFLE PILŚNIOWE z podeszwą pilśniową 
i skórzaną od 80 c. do 3 złr. NAJLEP- BUCIKI 
FAŁDOWANE dla chłopców z lakier, cholewami 
od 3 złr. do 450. JUCHTOWE BUTY Z CHO
LEWAMI dla mężczyzn, potrójna podeszwa, nie
przemakalne od 12 złr. do 14. KAMASZKI CIE
LĘCE z podwójnemi podeszwami od 4 złr. .do 
?)r- 6-50 nąjlep. WIELKI WYBÓR TRZEWIKÓWDAT riTOVnn . , 1  , . .T>Vt rvraArJ ITjIjIaJ  w liJU-K TJ\ZłJ!j W IJX.V7 vv
BALOWYCH atłasowych, z angiel. skórki i la
kierów. dla mężczyzn i pań zawsze w zapasie.
O b n ty  w vhrtr wa-7ofk;«l> rr * vr * csrrxrAxXT

5zyoii

« a. - T s -vuwuwycn, cienkich i lakierowan. 
Zamówienia z prowincyi będą punktualnie i sta

rannie wykonane, a towary nieodpowiednie wy
mienione. Illustrowane cenniki z dokładna wska
zówką brania miary darmo i opłatnie. (2 11-30 
S k ła d  o b u w ia  „ zu m  H an s S a c h s “ 
 w Wieduiu, I., Łichtensteg i.

1
J A S A  I V I A T O W I C 2 A

m a g is tr a  f a r m a e y i  i  ch em ik a  są d o w e g o  ze  L W O W A .

Ma k a r n i w a l .
erfnmy, woda lwowska, kolońska, ambrowa, lawendowa, kadzidła, pudry 

jomady, mydła toaletowe, gliceryaowe, saszetki, wszelkie środki upiększ 
ąee i odmładzające włosy i płeć. Cenniki rozsyłają się gratis. (323-5-)

HUUVDH

I VERITABLE LIQUEOK BŻNEDICTINE 
Brevetec en France et a lEtranger.

I PRAWDZIWY LIKIER BENEDICTINE OPACTWA 
FĆCAMP we FRANCYI 

wytwornego smaku, wzmacniający, pomagający 
! trawieniu i obudzający apetyt.

J e d e n  * n a jlep szych  lik ieró w .
Wymagać, aby etykieta kwadratowa znajdowała 
się na spodzie butelki z własnoręcznym podpi
sem głównie dyrygującego. (191-6-)

Skład główny w Fćcamp we Francyi. Agencya główna 
w Paryżu, Boulevard, Haussmann 76.

„Prawdziwy likier Bćnćdictine znajduje się w składach na- 
„stępnjącyeh domów, które podpisały zobowiązanie, że sprzeda- 
~ „wać nie będą fałszerstw i naśladownictw wy-

,,bornego likieru Bćnćdictine11. Dostać można w 
K ra k o w ie  w cukierni pp. R e hm a na  i Hen-  
dr i cha ,  J. K. K n o w i a k o w s k i e g o  przy ul. 
Floryańakiej i P. Maur i c i o  w Rynku Nr. 32.

Fabryka towarów siodlarskich i rymarskich
P r . G rla s  Jim,, Wien, VII Mariahilfer Hauptstr. 22

w zabudowaniu c. k Stiftskassrne, poleca wielki (kład angiehkieh SIODEŁ 
MĘSKICH I DAMSKICH, angiel. i węgier. chomąt dla koni, kompletnych 
PRZYBORÓW DLA KONI dl* oficerów jazdy i piechoty. MASKI NA KO
NIE I DERKI. BICZB i LASKI. OZDOBY DO DZWONKÓW, DZWONKI 
DO SAŃ, NAKRYCIA Z DZWONKAMI, PIÓROPUSZE DLA KONI, NA
KRYCIA NA DESZCZ i t. p. (188-12 201

Illuatrowsne cenniki pri.ayla darmo t opłatnie.
  —■O

B ó le  z ę b ó w
wszelkiego rodzaju, nawet, jeżeli zęby są 
spruchniałe i nadpsute, ustają natychmiast 

nazawsze przez słynny I n d y j s k i  w y 
c ią g *  Dla znakomitego skutku powinien 
znajdować się w każdej rodzinie. Prawdzi
wy do nabycia we flaszkach po 35 i 70 c. 
tylko w głównym składzie w K r a k o 
w i* 1 u apt. W. Redyka, w ( ta m b o r z e  
u apt. J. Alexiewicza. (3391-9-10)

1,000 z ło t y c h  a u s t r .
tej pani,

którejby po użyciu mojej

maści przeciw plagom
nie wyginęły tak piegi, jak  plamy wątrobiane, brzemienne i z opa
lenia od sfońca, wogóle wszelki koloryt szkodzący cerze. 1 słoik 

za zaliczką 2 złr. 10 c.

W ło sy  n a  tw a r z y .
Wygubienie włosów w niemiłych miejscach, aby tam w i ę c e j  n i e  rosły, było do

tychczas skromnem życzeniem, gdyż żaden środek nieskutkował, Dlatego mój środek zwróci 
na siebie „uwagę", gdyż nietylko wygubia on włosy, a t e  t a b i e  p r i r a z h a i l i M  d a l n r -  
m «  p o r o s t o w i ,  tembardziej, że za dobry skutek biorę ■ ■ p e ł n e  p o r o n i e n i e  na siebie 
zobowiązując się wrazie n l c n d a n i a  zwrócić całą kwotę. '  (351-1-4)

Cent małej flaNzeczkl « iłr., wielkiej lO *łr.

R O B E R T  F I S C H E R ,  doktór chemii
w  W ie d n iu , I ., J o h a n n esg a sse  i i .  

mm niw  i i u —  i — — —
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Z a i t ą p l e n i e  s i e n n i k ó w
I WSZELKICH WKŁADÓW DRUCIANYCH, [339-2 41 

w  W ied n iu , I . ,  M axtm lllan strasse  Mr. 1.

P o n ie s ie n ie .
Smutne ato.uuŁi zaazłe na całym (t8*y>u kdzis Eu'ftpy, dotknęły także Scrajcaryę izmn- 

I iłbuyfę prseze1 nie zastąpioną do sprzedania pewnej częici jej bardr.o Znacznych za pas ó .  
m r  poniżej ceny fabrycanej Ó l  

aby tylko zatrzymać • ’fy h dotsorałych robotni ów i t ypeln ć zobowiązania wypłaty. Liczba- ■  ry h dotsor-ałych robotni sow i - ypeln ć zobowiązania W iołaty,
zegarków przeznaczony h do wyprzedaży j*st ograniczaną, kto zatem chce zakupić za tanie 
pieniądze bardzo dobry zegarek niechaj się nd& u* spieszniej pod niżej podanym adresem; za
regularny chód ktżdego u mnie zakupionego zegtrk* r ę o z ę  K lat.
l o o o  zegarków cylindrów w n*jleps*/<b kopertach z talmi złota, rytych i giloszo

wanych, n , minutę nr g il., aoych, ze lekuodnikiem, d,wniej 12 złr., ter** t j l io  6 złr. 
lOOO zegarków reraontoir do nakręcania bez kluozyka, w kopertach z prawdziwego

srebrnego nikło, najdokładniej uregulowanych, z podwójną kopert*, piaskiem zkłem i sma
li ^ an y m  cyferb atem, nadzwyc rjne gu>t)wn* z*gark , dawniej 24 złr., ter** tylko 8 złr. 

lO O O  z e g a r k ó w  r e m o n t o l r  do nakręownia btz kluczyka, w kopertach z najlepszego 
podwójnego złota, najdokładniej nregn! w*Tyólli z bardzo trw ałe;, wnętrzem uikk.*tm  itd.
prrwdziwe z -gsrki fwm bjne, dtwniej 24 złr.. t« * z  lyiko 8 z r. 

lO O O  z e m ra rh ó w  r e m o a t n l r ,  w»pani* e w?k n>.nych z pr wd*. wego 13 łu owego srebr# 
wypróbowanego przez c. k. nrząd ccubowni zy, z najlepsaem doskonale nregaloiranem wnę
trzem niklowem, e sekundnikiem, ułaskiem szkłem i prawdziwym potłacanem iiłk iem  i t d , 
dawniejsza, cena 30 zł.-., teraz tylko 12 złr. 59 c 

•  5 0  z e g a r k ó w  d a m s k i c h  z f r a w d s l w e g o  ł l - k a r a t o w e g o  z ł o t a ,  wypróbo
wanego przez c k. trząd  ceehowniesy, idących na k*m;enia b, najsumienniej ureg lowanyeb, 
z emaliowanym cyLrbŁtem i kopert*, z długim w»necy'ński u łań uszs.em na sz ję, ślicznie 
wy imrnrch, dawniejsza cena 40 zlr. te  az t ; l k » 17 złr 50 c 

•O O O  n a j l e p e z y z l t  l im lz l  ó w  * pf>.yTZ8dem_ hałaśliwym, mogących być użytych na 
biur.o z na,lep z go bronz ., ur.gulowcnych ra  minutę, dawniejiza cena 12 z ł ' , te ra . tylko 
4 złr. 50 c. z pudeł riem. 

l o o o  g n s t o w n y c l i  z e g a r ó w  ó c ie n n y c M . w tp.niała nzdobz kaid.-go tnie zkania wzbu
dzająca po dziwienie, w b*rćz« p .ę tny .h  o i rao politrrowanycii r a n a ib , uo, ;nych bogato w 
tliozuy złocony broi z, z przyrządem do bici* g dzm, d»wn cena 18 złr., tetaź ty l.o  złr. 4-50.

m r  M a d o w ó d  n a j ł e l i l e j s z e j  s a m l e n n o ł c l  o b n w l ę a w j ę  s i ę  p w b l i -  
« * n , «  p r a y l ą ć  n u p o w r ó t  b e z  t r n ł l o o ó e l  n a i d y  a l e u d p o w l e d n t  s e g a r e k .

I T  Zamó ia. ia cfcoćby nąjdrobaie sze wykonane będą ty lk j za p p>zrdaieiu n desłi- 
niem gotów ii albo z* zsliozką, punktualnie i sumiennie. (49 10-)

HRIieas’ Schwdacr - Uhri n - Agentur
W ien , V I., W iiid m lih lgasge 2 6 .

Ostrzeżenie,
Od niejakiego czasu pokazała się w han

dlach w Krakowie bawełna pod nazwiskiem 
HARLANO, która z powodu podobieństwa 
etykiety, sprzedawaną bywa za prawdziwa 
bawełnę HARLAND — gatunek tejże ba
wełny jest zupełnie inny i mniejszej wagi 
są paczki, — uważać zatem należy, ażeby 
przy zakupnie prawdziwej bawełny Harlant 
zwrócić uwagę, ażeby

1) zamiast H a r la n o ,  był napis l la p  
l a n d ;

2) zamiast H f ic h s te  P r e l* m o d a I I -
l e ,  die Wiener Weltausstellung war 1873, 
był napis H d e h i t e  P g e l s m e d a l l l e
Wiener Ausstellung 1873;

3) zamiast in roh c ir c a  gewogen itd., 
był napis in roh v o l l  gewogen itd.

Ceny bawełny prawdziwej Harland są 
następujące: 

drutowe nour Potendorfska Nr. 16 funt 
1 złr. 21 cnt.

„ „ lipska Nr. 16 funt złr. 1T7
„ „ Estremadura Nr. 4ya funt

1 złr. 37 cnt. 
inne numera stosunkowo drożej lub taniej, 
zależy od grubości. (247-5-9)

F. Bruno Halin,
główny skład bawełny wszelkiego

rodzaju —  ul. Grodzka L. 53

D o b r a  W o j n a r o w a
są do wydzierżawienia od św. Jana 
1881 roku: 3 folwarki obszar około 
800 morgów ornej ziemi i łąk, także 
jojedynczemi folwarkami, gleba psze

niczna dobra, poł żenie przy gościń
cu powiatowym, pół mili od stacyi 

kolejowej Bobowa
Bliższej wiadomości udziela F. 

H .  właściciel dóbr Grybowa, po
czta G rybów . (379-3-3)

air«
Bpiubię moi*, tóćry po wryciu I t i l s n  

*«t I  s ę k ó w  H assa, f o  8 5  a .  awaykoi
sh it  iiólu 4M kuh, lub kvmu * ust auuim*
OęcUia. < '-parowani* 10 cut. o.obuo, w i l k .  M il- 
Sl«>:s Ncffe w W l e d a l s ,  X., Hegla- 

tasgagaus 41.
Tylko f n w d M w s  a Amkowi* u E. Stockm*- 

r«, M ek. [123-19 J

JECTION CA
leo.y w n*j»rófcsiiym c» sie  ksżdr tak śaieżo po
wstały jak zw tarrały śluzotok lub biało upUwj 

gruntownie bez żadnych złych nsetenstw.
Co aa 1 złr. 60 on.

P a s s I m C a d e l l e  zawierając* wstrzykiwanie, 
kapsułkę, wstrzykawkę i opaskę, wszystko w pudeł- 
kn, *by wyrodni© moźat z© sobf} noiić, w nz z 
i Woszurą D r. Cadelle, która c tyn i zbyteczną 
wszelką inną poradę i  pomoc we wszelkich 
chorobach płciowych, osłabieniu męekiem, 
samogwałcie (onanii)  i  upławach nasienia 
jpolucyi) kosztuje 5 złr. — Sama brosjr.ra 50 o.

GŁÓWNY SKŁAD
w aptece „mm kilijen Leopold"

w Wiedniu, I. Plankenqasse 6. 
Skład w KRAKOWIE u p .  W R e d y k a ,  aptek.

(152-12 12)

Prawie darowane!
Olbrzymi skład objęty od zarządu maay upadłości 

w i e l k i e j  a n g i e l s k i e j

fabryki Britannia srebra
iprzedanym będzie wskutek wielkich zcbiwiąuó 

wyołaty i zupełnego wyprzątnięcia lokaliośoi
O 75 p rocen t n iżej 

szacu n k u , a  za tem  b ęd z ie  
p ra w ie  darow anym .

Tylko ■■ a złr. SO e t . ,  a więc zaledwie 
połowę wartości tylko zapłaty robotnika, otrzymać 
móżna następny baidzo piękny serwis stołowy * 
Britannia srebra, który dawniej kosztował 

4 0  złr., a
p o r ę c z a  s i ę  2 5  l a t

iż serwis nie zczernieje.
6 noiy stołowych z Britannia srebra, ostrze z 

prawdziwej angielskiej stali 
6 widelców, z jednej sztuki, z Britannia srebra 
6 łł*«k6 łyżeczek „
6 situćców „ B
1 bardzo piękna eolniczka i pieprzniozka 
1 ciężka chochla, z jednej sztuki „ „
1 „ chochelka " ”
6 łyżeciek dla dzieci „ „
4 piękne ciężkie puharki do jaj 
4 łyżeciki do jaj .  *
4 wspaniałe podstawki do cukru 
1 oukierniczka lub pieprzniozka
1 sitko do herbaty bardzo piękne
2 wspaniałe lichtarze stołowe
2 » alabastrowe p ro f ltk i
3 bardzo piękne tacki

CJsoióiikuu Drukarni „GZĄtiU „

BO sztuk
Wimtkie wymienione przedmioty, 60 Bituk, io- 

situją razem tylko 7 złr. 80 o. Zamówienia za za
liczką lub za gotówkę uskutecznią o ii# zapas 
itarczy w _

H e r m a n n  K a u f m a n n ,
g łó w n y  sk ład  B n ta n n ia  srebra

v Wiednie, I., Fleisctańt 6.
B t r  ™»y««efc A o  k a w y ,  odzna

_ o*.y na wszyntkich vysiawach. nie p t.r eb*. go 
nigdy na str<af, cena 8  złr. 5 0  o. (3H-8 12;

40 nliv pszczół
dzierżono w stich

or»z i o o  g a rn cy  m iodu jest 
każdego czasu na sprzedaż w G l i 
ch o w i e ,  poczta Wiśniowa. (268-3-3)

Codziennie świeże i pachnące
f io lk i

są do nabicia w zakładzie ogrodni
czym K a r o la  F reeg 'eg 'o  w
Krakowie przy ul. Lubicz  L. 103.

(293-6-11)

l i n  t a r o  m . G r y p ie ,  Z a p a 
l e n i o m  g a r d ł a ,  p i e r s i  i
wogóle kanałów oddechowych 

P A S T A  i  I I R O P  V i F K  P a  D K L A V - 
G rR K M IE R  w  I* ,t R T Ż r  uznane zostały za
najskuteczniejsze. Niezawierają one ani Opium 
ani morfiny ani Kodeiny i mogą być przepi
sywane bez obawy dzieciom cierpiącym na ko
klusz. (Unikać fałszerstw i naśladownictwa). — 
W Galicyi we wszystkich skł. mater. aptecznych 
i w głównych aptekach. [168-7-15]

NA WIEDEŃSKIEJ WYSTAWIE 
POWSZECHNEJ 

o d z n a c z o n y  p i e r w s z y m  m ed a lem
hurtowny

H A N D E L  N A S I O N
p . f.

A l f r e d  R a i s l
w O p ą w l s  w Szlązku

poleca swój obfity skład wszelkich

oasiirn p p o iarao-ro iłcayeli i leśnych
tudzież (3280-11 20) 

n a jl .  k a m ie n n e j p a p y  d a c h o w e j
posyła na żądanie cennik darmo i opłatnie. 
Zarazem uprasza uprzejmie o o f e r t y  

produktów na sprzedaż.

Sprsednż w na własnego e t a :
1878 r. białe od 1 hektolitra wzwyż,

hektolitr po złr. 18 
„ „ czerwone od 1 hektolitra wzwyż,

hektolitr po złr. 21 
1875 r. białe od 1 hektolitra wzwyż,

hektolitr po złr. 25
W in o  w  b n te ik a c b :

1878 r. butelka ł/io litra P° 35 cnt.
1874 r. „ „ „ „ 45 „
1877 r. Traminer 70

Opakowanie po cenie kosztu. Beczki za 
hektolitr 3 złr. 80 c. Wysyłka za zaliczką.

M. W ild ,
właściciel winnic w P o i s d o r f ,  

(3351-22-40) w Dolnej Austryi.

Wyleczenie
organów  oddechowych i 
żywienia, także zupełnego 
osłabienia przez użycie pra
wdziwych Jana Hoffa sło
dowych środków poży wczo- 

leczniczych.
!*<» e. k. nadwornego dmtawsy 
prawi** waiyitblch pawBjąersh w 
Knrnalc pa«a J n n n  HofTa,  o. 
k.railer, poaisdacs*złołego hrzy 
■a « 'iługl i  kurosa, kawalera 
■saunycb praskich I niemieckich 

orderów,
w  W ie d n ia ,  f a b r y k a :  G r a -  
b e n h o f  I r .  2 .  s k ł a d  f a b r y 
c z n y :  G r a b e n , B r a n n e r s lr .
_______________ M r . § .  _____________

Cierpiałam tak silnie na zatkanie i brak 
apetytu do czego przyłączył się jeszcze 
ból głowy, że prawie zwątpiłam o życiu. 
Cierpienia wzmagały się, żołądek osłabiał 
coraz bardziej i niemógł nic strawić a nie
znośny kaszel niepokoił mnie we dnie i w 
nocy. W t e j  biedzie poradzono mi użycie 

słodowego, a na

także siły żołądek. Wszystko to sprawiło 
Pańskie wyborne piwo zdrowia z wyciągu 
słodowego, które dalej pijam. Piersiowe cu
kierki słodowe działają, niemniej korzystnie 
na kaszel. Czuję się teraz bardzo zdrową 
i dziękuję Panu najserdeczniej za uzyskane 
zdrowie. Chętnie polecam Pańskie wyroby 
wszystkim podobnie cierpiącym.

Proszę o nadesłanie 60 flaszek piwa słodo
wego i 20 woreczków cukierków słodowych.

Berlin, 7 maja 1880 r. ,____ _
Ko c h o w a ,  Schumannstr. 22.

Urigdnve doniesienie ijlemre.
C. k. uprz. centralny komitet i t. d . we 

Flensburgri: Jana Hona piwo zdrowia z wy
ciągu słodowego okazało się jako wyborny 
ś ro d e k  wzmacniający. Major W i t l g r .

s .h* r d7 “ a ją ; w KRAKOWIE J. Trau- 
czyński, A. Siedlecki, E. Radler, J. Janiga, 
K. Wiszniewski, W .Fenz; na K a z i m i e r z u  
X ’. P X.fym orłem; w BOCHNI J. Mi- 
. il-W BRODACH E. Griinspann. Wito- 

siawski aptek.; w CZERNIOWCACH J. 
hchmrch; w DROCHOBYCZU Dobrzenicki, 
apt; K. Jabłoński: w BUDZANOWIE D. 
Jasieński apt.; w JAROSŁAWIU W. Rohm. 
?• Ellenberg; w KOŁOMEI J. Różański 
i bp.; we LWOWIE S. Rucker, J. Beiser 
apt. K. Bałłaban; w NOWYM SĄCZU R. 
Jakubowski, W Filipek ap t.; w PRZEMY 
SLU M. Krug, M. Kozłowski, L. Nahlik 
apt.; w RZESZOWIE E. G. Neugebauer, 
J. Schaitter i sp., S, Blumenberg; w SAM
BORZE C. Maresch, Aleksiewicz, A. Kro
mer; w STANISŁAWOWIE W. Waldek, 
J. Macura; w SUCZAWIE Karzikiewicz 
apt.; w STRYJU D. J. Nussenblatt i Sp.; 
w TARNOPOLU F. Jamrogiewicz apt.; w 
TARNOWIE W. Miildner i Sp.; w ZALE
SZCZYKACH H. Sternlieb; w ŻURAWNIE 
W. Tomaszewski ap t.; w BIAŁY J. Knaus, 
G. Zabystrzan apt.; w ŻYWCU B lu m en fe ld .

Odpowiedzialny rządcą Drukarni J 6 ttf ŁmkomAsk?


